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Przegląd Polityczny.
I  Jutro Izba deputowanych Rady Państwa

bą stosy kwiatów i telegramów z powmszowamami k^ u dniami

* Nae śrSow Pey posiedzenie parlamentn ^ p a d a ją

o zabez-

może dotąd uzyskać audyeneyi zażą-1 kami, ,słow em :““  ̂ ^ c z L f  R tL i^ k tórzy0 zniszczą1 się na nowo tak,
sed kilku dniami. . . (najmniejszej sposobnotei^do usuwama mę ^ " p | jak gię Sp0i8zczyli. Haliczame marzą o tej retro-

I  między innemi trzecie c z y  t a n i e  wniosku Windthor-

Wiadomości nadchodzące 
wielkiem rozdrażnieniu

i,ce z Egiptu świadczą o lub do upatrywania w nich tego, czem są pou j v r j D0m0cy Rosyi.
umysłów. Tewfikowi ba- względem przekonań politycznyeh. R zecz^turan  Galicyi wschodniej są stosunki takie, jak
i i s  *a t*5« Ito w nnftvftill Śród takich ludzi, (jeżeli Się ZWła- ”  (_• -V!„VOT« r,naifld}nśr>..

zbie-

I 1U 1 C U Z . Y  lliJLLVA A A A  U « w * v  j  i * \

sta, wnioski Bubla (z liberajnój Part^ )  
pieczeniu robotników, Liebknechta socyalisty o 
zniesienie ustaw wyjątkowych, itd. , ,

Wczoraj przedłożony został s e j m o w i  pr skiemu 
budżet na r. 1882/3. Niema w mm dcficytoi admi- 

roku zeszłego pozostała nadwyz

szy zarzucają, 
nie ręczy, wywołał notę 
rozkazom Arabi beja zaś, 
sekretarza w ministerstwie, 
posłuszeństwa.

K W f !  n ? . t “ w W n̂ +A mocarstw zachodnich: szcza przez delikatność unma aysausyi puuiyc* j j  w»nitoiv r.mocarstw zachodnich; szcza przez 
który przyjął urząd nie widzi

Tutaj większe posiadłości, 
inteligeneya są pol-

odmawiaj ą woj skowi Przyzwyczaj emwynajem do tego,, iż Rusini J ragkim jest łud wiejski i garść ruchliwe ,̂ m-

tecznych. lubo n ie/uniknięto 5-miho-
j e s t  następujący : Pierw sze y nowieniach do nowego niedoboru. Budżet obliczony jest na ma-1

;“ r w y L “ % & ™ = ^
tA m isv i le g ity m a c y jn e j o w y b o ra c h  D f*  l y . _  _____ __ on!V7 2 7 .3 7 3 . ,n ad z w y c z a jn i

W  s p r a w i e  r a s k i e j .
(Dokończenie).

Haliczanie, jak ich nazywają Rusini

ruskim jest łud wiejski 
rencyi zmos

• „ V- . .  „  ” . . ? v N a r 3 . “ T r =  I Niemcy zajmuj, takie itanowi«ko, jakie my zaj
unikali Polaków, l i  w _P ^ ________ .__, a.lm ujemy we wschodniej ezęiei Galicyi. Żaden ro*

zumny Polak licząc się z faktem dokonanym, nie 
będzie marzył o zupełnem spolszczeniu Szląssa 
pruskiego, o wypędzeniu ztamtąd Niemców, o 
zmienieniu Wrocławia w ognisko _ polonizmu itd. 
Możemy najsłuszniej domagać się rozszerzenia 

- - - - . . .  j - i-  domagać

zywającą odznaczali się, iż w życiu towarzysuiem | &__ j __.__ „fn̂ AT̂ riaiun loiriA mv zai-
unikali Polaków, iż w sposób studencko demon­
stracyjny usuwali się od nas, przyzwyczajeni do 
tego, sądzimy nieraz mylnie, iż znikła sprawa 
ruska wraz z ową żakowską krzykliwością. Łu- 

i dzimy się. Rusini wyrośli z żaków w fanatyków 
jak ich | politycznych, wykształcili się politycznie i ze spra- 

ruskiej stworzyli rosyjską. Tern niebezpiedJ^nrarat^ó^ruskie nazwało, bez wybitnych wy ruskiej stworzyli rosyjsKą. iem  języka w szkole i urzędzie, domagać
dziennikarskich organów balansują między powy- czniejsi. Można było nie og ^  -. pokczy(i się szkół polskich dla ludu polskiego, słowem ao-

} .  ? ___ manifest,niac sie krzykliwych schwatzerów , ale trzeb ę p y , • t wszvstkieao. co no słuszności ma-

petycyjnejt* sprawozdanie komisyi budżetowej w budżecie » ,0 0 0  — h ~  ~  =
petycyach twierdzeń marek.WobecAbena-Post pisze:W iener

fanaty-1 magać się tego wszystkiego, co po słuszności 
i  ia dziś hoiną dłonią ofiarowane Rusini w Galicyi

borbifa- 
kon-

sekwentnie ^wszystkiem, nawet kłamstwem. Pod- 
niedawno w dziennikach ów humbug pu-

•n niektórych dzienników, że w łonie rządu powstały 
r; różnice zdań co do zwołania Delegacyj wspólnych, 
es a zwłaszcza, że minister spraw zagranicznych 
it hr K a l n o k y  był temu zupełnie przeciwny, mo­
rn żerny na podstawie kompetentnych mformacyj o- 
b świadczyć: w łonie rządu nigdy w tej sprawie 
“• nie panowała  ̂różnica^ zdarn^
III ‘ ’ . txr

Takie zdobycze, jakie mają Rusini w Galicyi 
uważalibyśmy za szczyt szczęścia na Szląsku pru­
skim i nie mielibyśmy racyi żądać niczego
więcej. . .

Stronnictwa neorosyjskie w Galicyi znają prze­
cież fakt dokonany, widzą go, nie tajno im prze-noszono

Sejm badeński zwołany jest na d. 25 b. m
Hadze utrzymuje na podstawie, | wa t. j. pragnąDagblaaet w

jak mówi, wiar
Niemiec do Holandyi
przedstawialą dzienniki wspólnego języka literackiego w tem po- S m  Ferdynanda, podało portret tego monarchyodato portret tego monarcu, “ k f; li b 4 nie m(llr ale spodziewają się,

K Z Z S S S  . ł « -
^ z a r e g d a e d i r o d k ó w  wojskorryoh w ^  S T  S 7 n S  * i ^  J J P S f i t i ? t t T T Kió ^  gabinet wspólny, oraz oba gabinety były zda- ™ .  Mowa tonowa podnosi wysoUe znysonre ^ ^  h ra te ,.j.: abyżmy do-

lelnia, że ze względu na mały stosunkowo za k resL g*0 traktatu dla handlu i żeglugg nadmienia o zgodnie p08Zii z nimi na tę ucztę pan-
A_r.avA,ir ni a nkflziiie sie notrzeba zwołania I zaślubinach królewicza i o polepszeniu sto su n k ó w !  „„„„iotir - ’    ’ rnn-IfiB m r * ,  o v  o v    ,  - .  ,  i

tych środków, nie okazuje się potrzeba 
Delegacyj. Podczas zaś powtórnych narad nad 

rl tą kwestyą przyszli wszyscy bez wyjątku mini- 
jf, strowie monarchii do przekonania, że nadeszła 
o chwila, w której Delegacye wspólne mają być 

zwołane. Wszystkie więc wiadomości o różnicach 
zapatrywań i konkluzye z nich wynikające są pro­
stym wymysłem, mijającym się z prawdą. Również 
zmyśłonemi są wszystkie twierdzenia o mniema­
nych różnicach zdań, powstałych w kołach woj 
skowych, oraz wszystkie z niemi połączone po­
głoski o czyjemkolwiek podaniu się do dymisyi.

W sporze między Possingerem a burmistrzem 
miasta Wiednia nastąpiła szczególna zamiana ról. 
Wszystkie dzienniki wiedeńskie, nie wyjmując naj­
bardziej zagorzałych organów partyi oppozycyjnej

•_ J. -   ^ n r r m  aT\1*aA/»0. OIltAnATRlI P’TTll ~

zaślubinach królewicza 
ekonomicznych

słowiańską za rosyjskim stołem A uraczyli się mo­
skiewskim kwasem. Przepowiadają nam , iż Pru 

.sacy zabiorą kraj po Wisłę, że będziemy zgubieni, 
Goniec urzędowy rosyjski ogłasza budżet na r. L e gziachta nasza za ’-A CA ™’ n ia

- o  rt . ; . . l  n , im * tvkuł wyrzekając się narodowości ruskiej, tylko uważa-
dra II i pełen uwielbienia artykuł o nim. Artyau j piedziesięciomilionowego narodu
ten, ja t  to nobie P ' X T ' S i T S e t o  t™»”S g o “ czyli fo b je k ie k  tylko opierajge eię
o tego, że ,,nie tyle jest ruskiej ziem  i rastaego _  magie rogyjskiej) moina marzyć o usumę-
ludu, co w Haliczynie, bo po za Gahcyą jest o ^  p olaków z Gaiicyi. Nie tają się z tem wcale
dziesiąt milionów narodu ruskiego, którego „k  tkie t stronnictwa i jakżeż nie nazwać

— .  . .  Bisutka. Nad rusKim| . j  . ,  *  . . , działainości s p r a w ą

ludu, co w Haliczynie, bo po za Galicyą jest 
)0 Wisłę, ze Dęaziemy ^ . d z i e s i ą t  milionów narodu ruskiego, k^ ® s °ru£ , WfiŁysfcŁ,c 
ęa jat 50 zniknie, bo ją zaśtą- scy“ w Haliczynie są m i% ąs ą. Pu lich r o s y j s k i e m i ,  a ich c
ie  ocalić nas może panslawizm narodem panuje Car i  TOJjyj .M W G a l i c y i ?1882. Dochody zwyczajne są preliminowane na pią żydzi? że jedynie ocalić nas może pamiawi 7iemia iest tak wielka, iż zajmuje szóstą

654,217,870 rubli, różne dochody 22,165,068, nad- dobroW0lnie z dłoni moskiewskiej p J całeg0 świata, a piętnaście razy większa od
zwyczajne dochody z funduszu kolei żelaznych wjęC stronnictwo panslawistyczno-iosyjsk e. | °  . . .  ai1Sfrvackiei 1!— " “zwyczajne^ ^  y .v .z -1 W1| 0 za temi gtr0nnictwami błąkają się liczne gro- monarchii austryackiej,

« którzy sięgają epoki z przed | i  t. u . .....................
22,744,293. Do rozporządzenia ministerstwa skar-1 
bu przychodzi z zagranicy i reszta z 5-ej em isyi|madki „starych/1 
biletów bankowych 5 procentowych rn """ 
przewyżka ponad preliminarz do dnia
1882 roku 2,500,000 rubli; razem do ,..............    r ■ .
czone są przeto na 762,004,512 rubli. Wydatki L wdzie w;erni katolicyzmowi kapłani, którzy czują, 
 RUSRQS151 różne wvdatkih. „„ onhvrma: ziawiaia Sie nie liczni

częśc 
całej |

nie licząc krajów w Azyi

król’ polski Sobieski wziął ze sobą na pomoc ce

zwyezajnerwynoszą 658,595,151, różne wydatki | iż za ^ osyą jdzie schyzma; zjawiają sięime liczni | J  dę^tysią^Polaków i pięć tysięcy Li-
2 2 ,1 6 5 ,0 6 8 , wydatki nadzwyczajne z fupduszu kolei L Ukraińców," którzy mmi istotnie ;P̂ | “H fwinów Polacy woleli w domu pozostać, pod Wie-

OK,-* ^ S T *  t

Wobec tego nie można działać półsłówkami. Za­
kładanie Towarzystw oświaty ludowej i wyda­
wnictw nie pomoże, bo niin książka do ludu się

W jednej z książeczek ^ a^ }ka°8ae I ^ddem ką^skrytą* f  wytrwałą agitacyę U syan ,
tvtulul czytałem na własP® | ^trzeba silniejszej organizacyi. Przedewszystkiem

-/ .  starać się wypada o skupienie i zorganizowanie

przyznają
n.y ‘
od siebie odpowiedzialność za 762)(»4,5j2 raM. N i papierze więc I 'w i^ tk iin  potaknją, « | ‘ “sa  *to"' nailagodmeisze kłamstwa ludowej litera-1 ptzeae

budżet jest w rćwnowadze ,ię  bratają b o lęk aj, * ,  o -sw e «•»»»»■*». « O to  wySawuietwo K a e z k o 4 ,k ie g o |P J ^wiązek, zrzekać się zarazem 
z nim praw.

Pester Lloyd  dowiaduje się, że aby me wprowa­
dzać zamięszania w ordre de bataille rozlokowa­
nych po całej monarchii wojsk, postanowiono me 
przeznaczać, oprócz wysłanych już oddziałów, no­
wych pułków do Hercegowiny, tylko w miarę po­
trzeby wzmacniać stojące w niej wojska rezerwa- 

Tymczasowo nastąpi wzmocnienie każdego

stronnictwa czysto r u s k i e g o ,  a t o z  owych „sta­
rych* i prawdziwych „Ukraińców." Należałoby też 
urządzać wiece jawne, na których należy oświe­
cać lud i zakładać czytelnie; urządzić dobrze pła­
tny kolportaż ruskich książek uczciwie pisanych. 
Nad szkołami rozciągnąć jak największą czujność, 
przedewszystkiem zaś zawsze i wszędzie wystę

Rosya posuwa zabory swoje w Azyi środkowej | gady) myśląc, iż niebezpiecznie wdawać się w po 
widocznie zmierza na Merw.

tury'ruskiej. Całe wydawnictwo_ a p.
i rozliczne inne przeczytawszy od deski do deski, I >

iulurt nlHrłvmi atak nrzewrotności, I wszysino,

z poszanowaniem miłością tego, co ru- 
otwarcie wszystkich i

... ( ’ " ‘ ' i rozliczne inne p n e G i j ' : Iwszvstko
%o? za tem wezyuttiem stoi lud wiejski bieruy,

Skoro francuska Izba deputowanych przekonała I bałamucony, bezwiedny, nonvchany t o w p r a w o |  r a j  . . I Chciałem <popychany to w prawo
się, że w projekcie reformy wyborczej nie idzie j to w lewo przez falę agitacyj wiecowych i bro-
1 r 1  1 _ .  1 .  ~  ______ a L .  r t r a l n w l r  A m  O '/ I  ITbV <1 A T 1 1 P -  I  c n i . w A  f  i f  tp  n i lbezpośrednio o obecnych jej członków, gdyż dopie­
ro w roku 1885 reforma ta da się 'zastósować,

się wprowineyaeb PV  niechęć jejet Z uaianuiiu w auojuujcjv
łudniowych o 50 ludzi.

Wtorkowe posiedzenie parlamentu niemieckie­
go zajmowało się sprawdzaniem wyborów. Gdy 

Lrajij przyszła kolćj na wybór deputowanego berlińskie- 
onyi go Lowe, komisya wniosła uznanie wyboru oraz 

postawiła wniosek, aby żądać od kanclerza z po- 
’wodu wniesienia protestacyi, zbadania, czy praw- 

Pri> dą jest, że polieya udzieliła osobom prywatnym 
czw aktów wyborczych. Minnigerode oświadcza, że nałe- 
nńiżąło rozpatrzeć akta wyborcze dla rozpoznania, 

jfcMjczy nieuprawnieni wyborcy brali udział wwybo

szurowych. . . . .  • r> •
Oto najwierniejszy obraz dzisiejszej Kusi.

_    ł Jeżeli pomyślimy, że tylko owe trzy r o s y j -
na słabnąć. Dziś "oddziały Izby wybrać mają k o - | s k i e  stronnictwa działają, agitują, okaziyą życie, _   ̂ Frzyrzefeają nawex na.
misyę dla rozbioru projektu reform. Lewica skraj- wydają dzienniki, dzieła, broszury,  ̂ ^jjość sąsiedzką, byleśmy tylko
na wstrzymała się od interpelacyi, zapewne dla te- dzą i terroryzują, toc łatwo pojąć, . p t j wszyscy! Powiedzieliśmy wyżej,

  ctmnn Aarr,WH7 to toi oliwili. I mskiej, wytworzyła się w Galicyi r o s y j s k a .  |ztąa wszyscy.^   j

Zbytecznem byłoby tu udowadniać , że ów rze-
*  n i  -i~u » t    D a I a I t  A r r r

go, aby nie wzmocnić obozu Gambetty w tej chwili. 
Mimo tego niektórzy deputowani zamierzają bądź 
nowe stawiać 
mi utrudnić

środkiem agitacyjnym.
Nasuwa się tu jeszcze jedna uwaga. Wszystkie 

trzy stronnictwa rosyjskie w tem jeszcze najzu­
pełniej godzą się ze sobą, iż chciałyby odrębnej 
zupełnie, czysto ruskiej prowincyi na prawym 

Sanu. Przyrzekają nawet największą dla 
- - ■ - ” wynieśli się

że renegaci

akie, a piętnować śmiało 
co rosyjskie.

  nie mogę tu wyrzec ostatniego słowa.
C hciałem  dorzucić własne spostrzeżenia do kores- 
pondencyj lwowskich i artykułów Czasu, a jeżeli 
nie przeminą bez echa, — spełniłem, co mi speł­
nić należało.

P, z K.

ruscy, czyli Neo-Rosyanie galicyjscy, mają we
j uieiviAji*v uć|ju»,„«u, - “j" "7 — i łiujt ,  ■ • , a i  TOOT-o-stlriob trzech stronnictwach rozumnych i świa-1
riać programy reformy, bądź poprawka- komy ucisk Rusinów przez Polaków jest fikcyąi t 7 ce]a polityków. Tak jest w samej rzeczy.
ić przyjęcie projektu Gambetty; Naquet gkoró fakta kłam temu zadają. Mają szkoły } nolityk nie łudzi się, ale zastanawia i.  L J .  mlnTOtra nie daLv;» toa^Ja srmin. maia katedry ruskie Rozumny poiityK nie tuuzi „

KORESPONDENCYA „CZASU.U

zapowiada takie poprawki: urząd ministra nie da skie wedle życzenia gmin, mają P ^ ur  ̂ Ibada^me waży, ale oblicza. To też politycy Neo-
sie pogodzić z mandatem deputowanego lub sena- w uniwersytecie, swobodę prasy, ^owa, posza , . bi zadaó pytanie, ktoby za-
■    jatnajw ęk ,M obnądkh, . ayb.  8i/|„ Ia k o m  «hoi<Jo

L w ó w  18 stycznia.

tora; prawo rozwiązania Izby uchyla 
ma veto ustawodawcze.

Donoszą zTangeru, że na przedstawienia
czy nieuprawnieni wyuoroy U  cesarz Marokański postanowił chwycić się e- Uwalają wpaść narodov

°  lirach. Izba wybór uznała 1 fp° i rgicznych środków przeciw dowódzcom powstań- tchłań; przez wzgląd 
— <4o aktów wyborczych. Wszczął się też spór m i ę  ^ g io  y oraz innvm n o-L *n «  maski: ukraiński

(§§) Fundusz krajowy nie spada z nieba ani 
z śniegiem grudniowym, ani z deszczem majowym 
lecz powstaje z prestacyi opodatkowanej ludności, 
która wymagać może i pewnie wymaga od szafa-

dzy pastorem Stockerem a Richterem z Hagen 
oby Virchowem odnoszący się do dawniejszych prze­

mówień w Izbie; wybór Yirchowa był również 
uznany. Deputowany Haenel zapowiedział, że pod- 

, niesie reskrypt z d. 4 stycznia. Następnie obrado­
wano nad statystyką zatrudnień, która ma służyć

•Z1‘ y 1 5  i ^noleczAego'i n E e n c : ; ? ^ -  rzy tego funduszu, aby zniżali wydatki do miary 
' • i cież^ad tem zastanowili sie niezawodnie politycy najniezbędniejszych potrzeb i zapobiegali wszel­

ka, gniotą . | cież n . te„ „  , __ło_s_ y,aileniei odnowiedzieć kiemu wyzyskiwaniu grosza publicznego. Admim-
tacy, a takich bardzo wmla, neorosyjscy? Na ^  P ^ p ^  L sk i iesf tego zda- stracya krajowa nigdy nie wykraczała przeciw te- „ JAkko. na- słowami Rusinów. Pan Płoszczański jest tego zna j & j  «„Qanni, dnncłniła

]Iza materyał dla ustawy o zabezpieczeniu robotni 
ków. Obrady zostały przerwane wcześnie, gdyż 

9  całe centrum opuściło salę z powodu obiadu na 
cześć Windthorsta, który tego dnia obchodził 70- 

ijn  letnie urodziny. Zebrało się 170 deputowanych, 
ilfl między innymi Polacy. Bar. Frankenstein i bar.

Sehorlemer mieli mowy, na które odpowiedział ju- 
l^ jb ilat. Już kiedy wszedł do Izby, zastał przed so­

listy

MrJ
^3 Część iitaraeko-artystfczna.
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eów Bu-Amema i Si Slimanowi, oraz innym po-jróżne maski: ukraińskie, halickie, lojalno-austrya 
wstańcom, którzy z Maroka napadają na plemio ckie, a te maski ciążą, 
na algierskie. > j Są między nami tac.,, >

którzy całą tę ruską sprawę traktują lekko, pa-, - - y —  — ■~  -r r  ~ rfnie m  przed
Z Zofii donoszą do Polit. Corr., że d. 17 b. m. trząc na mą z wierzchu. Czynią to me bez po | . „ — w  «

aresztowano biskupa greckiego warneńskiego Cy-|wodu. Nie można zaprzeczyć, iż śród R ^ nów  o

współwinowajcę.
Sułtana niepokoi ciągle myśl, że Anglia i Fran

1863 mu obowiązkowi a w ostatnich czasach dopełniła 
t o a ^ i n T l ^ X Z ' n S r ^ m o  “stanie »l( go w niejedem  dziele np. w szpitalach t a e -  
T wowem* Ukraińcy powiadają, że przez go- kwentnie, racyonalme i prawdziwie, meoglądająe 

t i /  f f  PnioLn, lostać na Rusi jako się na nieprzychylne głosy obałamuconej opinii,
i  do mięszania gdy ona w dziwnem niezrozumieniu rzeczy zży- 
którym ma być mać się zdawała pod hasłem humanitaryzmu na 

. J i •„ I  irfAnwnłł hvln TAnvniA ntrzvmv-

cya dąży do óbjęeia protektoratu nad Egiptem i wala. Łączą się om z r o i a K a m w ^ u  tak jak Polacy zasilają się e m i g r a n -  a m e flomow przyiumu
że nota ich ostatnia miałą do tego utorować dro- rżyskiem, bywają najmdszymi towar^szam , p polskimi. Haliczanie twierdzą, iż we wscho- ków, kalek, starców itd. Wtem postępowaniu n a
gę. Rozdrażnienie jego ma być przyczyną, że lord nymi poświęcenia kolegami, wzorowymi urzędm |tami poisaimi ,
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Grladyator Welońskiego,

(Dokończenie).
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>dług 
lezo-

Takim jest nasz posąg. Znać w nim poczucie 
plastyczne, znać namiętną i gwałtowną naturę 
gorącą duszę ludzką i to mu nadaje tak szlache­
tne piętno. Mimo to są w nim widoczne błędy, je­
szcze młodego i pod niewdzięcznem niebem, z da- 

3 źa/leka od nieśmiertelnych wzorów wyrosłego arty 
>ie 1 i sty. .Wyrazu tego „arcydzieło" nie używamy mó 

wiąc o nim. Nie potrzebujemy się zastrzegać, że 
jen utwór niem nie jest. Każdy człowiek delika 
tniejszego uczucia i wykwintniejszego smaku wi 

e ly dzi to na pierwszy rzut oka. Gdybyśmy go użyli 
żeni»i chociażby z ujemną restrykcyą, bylibyśmy rżeżbę 
idąc*' nagZą zbliżyli do najwyższych kreacyj sztuki 
“ ‘•ja zawstydzili Muzy, mówiąc z poetą: —  te panie, 

którym chcemy zawsze wiernie i posłusznie służyć 
0.N»jj Jednolitość, którą podnosiliśmy w ogólnym 
0 ̂ ! pierwszym effekcie, tudzież w ruchu, nie da się 
Ŷłg 0  odnieść do budowy ciała. Nogi są za krótkie, 

za mięsiste, za grube i ciężkie w stosunku do 
względnie suchego i podłużnego torsu, co po

rozpatrzeniu sie bliższem dzieli postać, jakby na To uważane w całości sprawia, że posąg, który 
- - - ‘ - -   1 z natury swej powinien być przeznaczony na ra­

de ustawienie, przy jakiemby go można ze wszy­
stkich stron i zarówno z daleka jak z bliska o- 
glądać, wywiera jedynie wrażenie wprost, z niektó­
rych zaś stron a zwłaszcza z tyłu traci znaczną 
cześć swej wartości. Strona uczucia, życia i ru­
chu świadczy w nim o niezwykłym artystycznym 
i plastycznym talencie; strona zaś linij i formy, do 
opanowania której się nieraz z trudem przycho­
dzi, pozostawia wiele do życzenia.

Ale to nie wszystko. Materyał w sztuce łączy 
się ściśle z twórczością i z przedmiotem. Nie jest 
dla artysty rzeczą obojętną, czy dzieło jego ma 
być wykonane w marmurze, czy w brązie, w kon- 
cepcyi pierwotnej, musi być ono już wykute ze 
szlachetnego białego kamienia lub odlane z ciem 
nego metalicznego aliażu. Idealnemu pojęciu od 
powiada wiecej marmur, gdy przeciwnie ciepłemu 
odczuciu realności bardziej brąz. Ten sam pomysł 

taż sama postać, która nam się podoba w mar- 
murze, zblednąć i zginąć w naszych oczach mo e 
w brązie i vice versa. Czuł to dobrze nasz rze 
źbiarz i wykonał swój posąg tak, jak go pomy­
ślał t. j. w metalu. Lecz czy ta różnica była mu 
dokładnie przytomna i czy się do niej w zupełno­
ści zastosował? Nie sądzimy.

Marmur oświeca się inaczej, a brąz inaczej 
Gdy pierwszy daje tylko cienie łagodne, a sto- 
nniowemi gradacyami i najdelikatniejszemu modu-

dwie połowy, wykończone podług dwóch róŻBych 
modelów. Dolna część posągu przytem, tak dla tej 
przyczyny, jak dla sieci opadającej na ziemię i 
lełmu leżącego na piasku, robi wrażenie, pod wzglę­
dem linii, chaotyczne, co w każdej rzeźbie jest 
największą wadą. Z daleka i z pewnego punktu 
jątrząc na to , powiedziałbyś, że do bioder twór­
czość nie wyłoniła jeszcze wszystkiego z surowej 
materyi, że od pasa dopiero zaczyna się skończo­
ne dzieło i życie, po uwydatnieniu którego zado­
wolony rzeźbiarz odłożył pracę na bok. W tej dol­
nej połowie nie ma lekkości, jaką zwykle lędźwiom 
i łydkom daje natężona siła w polocie i w biegu, 
nawet wówczas gdy ją paraliżuje przestrach. Grecy 
by tego gladyatora nie mogli porównać z „lekko- 
nogim Hermesem." Stopy noszą ślady nowożytne­
go obuwia, są rozbite i popsute użyciem butów 
niewygodnych i ciężkich, których starożytni, szczę­
śliwsi od nas, nie znali. Nakoniec co najważniej­
sza, plecy figury są za ubogie, odpowiednio do 
całej organizacyi, i muskułom ruszającym się po 
nich jest za ciasno w ważkich ramach o wiele 
słabszego od całej muskulatury kościoskładu. Może 
być, że artysta miał przed oczyma model, o takiej 
właśnie budowie, ale nie umiał go w szczegółach 
dostroić do prawdziwie organicznej jedności, i czu­
jąc głęboko i dobrze, jak to widać, antyk, nie prze­
szedł jednak pracowitej a przynajmniej dostate­
cznej na odpowiednich jego przykładach szkoły.

acyami uwydatnia najsubtelniejsze i najmniej u- 
ete przejścia modelunku -  to drugi przy cieniach 

gwałtownych i głębokich, zacierających we wklę­
słościach szczegóły, błyszczy na rozjaśnionych po- 
bieżnemi rzutami światła wypukłościach. Marmur 
wymaga wskutek tego starannego wykończenia, 
gdy brąz może być traktowany zamaszyście, szki­
cowo i wielkiemi masami, tak, jak go trakto­
wał Weloński. Pierwszy potrzebuje ciemnego, 
drugi za to jasnego tła i dla tych przyczyn kiedy 
w marmurze zewnętrzny linearny kontur w zna­
cznej części się gubi — to w brązie występuje on 
z czystością i precyzyą, jakby oznaczoną rylcem 
i wyrzuca na wierzch całą giętkość i cały chara­
kter formy. Na koniec kiedy marmur jest mate­
ryał em kruchym, z którym się obchodzie wypada 
ostrożnie, który artysta zmuszony jest podtrzymy­
wać podporami lub te podpory w niższych czę­
ściach zastępować pniami drzew, czy też akceso- 
ryami, obciążającemi całość i gmatwającemi kon- 
tury — brąz jest wolny od tego balastu, to i 
pozostawia rzeźbiarza zupełnym panem swej ior-
malnej twórczości. . . . . . .

Otóż nie widzimy tego, by z tych ostatnich tak 
ważnych różnie korzystał twórca glaayatora i aby 
ie uwzględnił w gzezegółowem zastosowaniu. Jeżeli 
czuł się zmuszony do zaniedbania epidermy, jeżeli

.  powierzchnią fw .f  « »

i postawić ją przed nami niezamąconą od stóp 
aż do głowy. Tymczasem przez rzucenie wielkiego 
lełmu pod nogi, przez opuszczenie gladyatorskiej 
sieci na podstawę, wzmocnił zanadto dolną połowę 
josagu i zachował się wobec brązu, jakby miał 
jrzed sobą podpór wymagający marmur. Uwagi te 
jyłyby bardziej zrozumiałe i łatwiejsze do spra­
wdzenia, gdyby rzeźba ta była wystawiona na 
powietrzu lub na tle białych ścian, a nie w sali 
zawieszonej jaskrawemi płótnami, których barwy 
się z jej profilami mieszają. .

Artysta nareszcie nie pilnował odlewu, tas. jau 
był powinien, nie wpłynął na danie mu ciemniejszej 
i cieplejszej patyny i ostrzem rylca go nie wykończył, 
co się przyczyniło do pewnej surowości zewnę­
trznej, jaka w nim uderza. _ ' .

Jakkolwiekbądż jest, pomimo tych błędów i 
wad, posąg nasz świadczy o tau świeżej sile i tak 
wielkim talencie, że poświęcenie mu osobnego 
sprawozdania nie potrzebuje usprawiedliwienia. 
Po całej naszej krytyce gotowibyśmy na zakoń­
czenie w imieniu młodego rzeźbiarza powiedzieć, 
jak ten zasłużony rzymski mąż stanu słuchający 
oskarżeń i zarzutów: „K wiry ci! chodźmy do świą­
tyni i podziękujmy niebu, że z pośród nas takich 
nadziej artystę wydały".

M a r y a n  S o k o ł o w s k i .
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zachwieje się pewnie autonomiczna administracya 
krajowa, lecz owszem wskutek potrzeby przywró­
cenia równowagi w budżecie zastosuje zasadę o- 
szczędnośei urzędzie, gdzie ona z jakichkowiek 
powodów bywa pomijaną. Dzieje się to np. w dzia­
le wydatków szupasowych, ciężących jak  wiadomo 
na funduszu krajowym. W szupaśnictwie zachodzą 
anormalności, które telerowane być nie mogą, bo 
tu już ani potrzeba ani egzagerowany humanita­
ryzm nie wymaga tego, żeby panowie obywatele 
szupaśnicy byli kosztem funduszu krajowego za­
chęcani do robienia z włóczęgostwa, źródła docho­
du dla siebie. Dzieje się a przynajmniej dziać się 
już zaczyna na stacyi szapasowej we Lwowie, że 
taki szupaśnik, otrzymawszy ubranie paraduje 
w niem jakiś czas po wsi rodzinnej, a następnie 
spienięża je  i wraca do Lwowa — po nowe u- 
branie. Procedura ta , kilka razy do roku powtó­
rzona, przyniesie stosunkowo piękny fundasik, nie- 
zapracowany lecz wydarty funduszowi publiczne­
mu, ze szkodą dla innych jego celów. Wprawdzie 
gmina Lwowska z ubogimi i włóczęgami jest tak 
nieporadna, jak  może żadna inna, ale przypuścić 
można, że w sprawach szupasowych nie jest 
o wiele gorszą od innych, że zatem i gdzieindziej 
szupaśnicy w ten sam sposób ekwipować się już 
zaczynają kosztem funduszu krajowego.

Nie można lekceważyć tej sprawy dlatego, że 
na razie nie chodzi o krocie, ani nawet o dzie­
siątki tysięcy. Najgorzej dopuścić do wzrostu wy­
datków tego rodzaju. Jak  one raz zaczną wzra­
stać, to już potem trudno tamę położyć, bo w tej 
„klasie“ społeczeństwa, która szupasową peregry- 
nacyę z miasta do wsi i napowrót traktuje, jakby 
sport jaki lub łatwy sposób wyekwipowania się, 
każde nadużycie natychmiast znajduje mnóstwo na­
śladowców. Najlepiej cyfry wykazują-, jak  nienatu­
ralnie wzrasta ten komfort szupasowy na nieko­
rzyść funduszu krajowego. Na lwowskiej stacyi 
szapasowej ogólne koszta wynosiły w r. 3876 złr. 
3368 ct. 56, z czego na odzież przypadało tylko 
773 złr. W następnych latach wzrastały obie 
kwoty w następujący sposób. W r. 1877 ogólne 
koszta 4993 złr. 75 ct., z tego na odzież 2100 złr. 
65 ct., w r. 1878 ogólne koszta 6445 złr. 65 ct, 
z tego na odzież 3525 złr. 95 ct., w r. 1879 o- 
gólne koszta 6194 złr. 15 ct., z tego na odzież 
3387 złr. 40 ct., w r. 1880 ogółem koszta złr. 
8526 < ct. 2, z tego na odzież 5239 złr. 50 ct. 
W  pierwszem półroczu 1881 ogólne koszta wyno­
siły 4869 z łr , a na odzież wydano z tego złr. 
3191 ct. 50, więc w całym roku ta druga kwota 
pewnie urosła do 6400 złr. W r. 1876 odzież do­
stawał według statystycznego zestawienia na lwo­
wskiej stacyi szupasowej każdy jedenasty, później 
każdy piąty, trzeci, a teraz już co drugi szu­
paśnik.

Warto zaglądnąć do imiennego wykazu, który 
najlepiej illustruje nadużucia. Peweł Szewczuk 
z Zydatycz sześć razy przespacerował się w ciągu 
r. 1879 jako szupaśnik i otrzymał razem odzież 
wartości 57 złr. 5 ct.! W przecięciu mało braknie 
do 5 złr. na miesiąc, a więc tyle, ile porządny i 
uczciwy parobek z tej samej wsi zarobić może na 
służbie. Za 10 złr. miesięcznie można ubrać się 
przyzwoicie u pryncypalnego krawca we Lwowie, 
a dla szupaśnika potrzeba aż połowy tego? Taki 
Paweł Szewczuk jak  przyjdzie „ciupasem“ do Ży- 
datycz zapewne imponuje innym parobczakom, 
zadaje im, jak  to mówią, szyku, bo nikt przecież 
w tej wsi nie wyłączając djaka nie wydaje tyle 
na ubiór! Ale żart żartem, a tu chodzi o nad­
użycie, które, jeżeliby się przeniosło do wszystkich 
stącyj szupasowych w takim stopniu, w jakim we 
Lwowie już istnieje, stałoby się ciężką plagą dla 
kraju. Wszakżeż to oczywista demoralizacya, wy­
raźne premiowanie nicponiów i włóczęgów! Jak 
w szczegółach wygląda to nadużycie, objawiają 
zapiski urzędowe o innym szupaśnika Jędrzeju 
Biernaeiku z Żubrzy. Za taką sztukę, jakiej to 
indywiduum dokazało, warto jego nazwisku dać 
rozgłos.

Dziewięć razy ten chwat szupasowy szedł w cią­
gu r. 1879 za paszportem szupasowym ze Lwowa 
do Żubrzy i w samej odzieży kosztował fundusz 
krajowy 46 złr. 50 ct. Dnia 12 października wy­
ekwipowany we Lwowie stanął Biernacik w Za­
brzy, pokręcił się tam, sprzedał odzież, wrócił do 
Lwowa i już 17 października tegoż roku był z po­
wrotem w Żubrzy oczywiście znowu jako szupa­
śnik kosztem funduszu publicznego wyekwipowany. 
Dnia 27go października a więc trzeci raz w tym 
samym miesiącu próbował Biernacik oporządzić 
się w ten sam sposób, ale tym razem ocknęli się 
funkcyonaryusze powołani do misyi szupasowej 
Nie wiele to pomogło, bo już 3go listopada Bier­
nacik znowu szedł ze Lwowa do Żubrzy w no- 
wem ubraniu, które tym razem aż 11 zlr. 20 ct. 
kosztowało. Ponowiona d. 5 i 9 listopada próba 
nie powiodła się, bo nie dano mu nowej odzieży 
lecz pożyczono starej, ale cóż z tego, kiedy d. 25 
listopada znowu wypadło ubrać B iernacika, aby 
miał co sprzedać w Żubrzy. Myślicie państwo, że 
na tem koniec ? Gdzietam, przerachowawszy się 
d. 6go grudnia na uprzejmości stacyi szupasowej 
we Lwowie i odbywszy spacer, ósmy z kolei, do 
Żubrzy w starej odzieży, postawił na swojem i 
już d. 17 grudnia po raz dziewiąty jako elegancki 
szupaśnik paradował w krajowym kubraku po Żu­
brzy. To mi szupaśnik! Niechże jaka inna prowin- 
cya, jaki inny kraj, wykaże się podobnym egzem­
plarzem! Na punkcie szupaśników jesteśmy, jak 
widać', niedoścignieni a stacya lwowska stanowi 
osobliwość!

Ale znowu ostrzedz muszę, że rzeczy tej nie 
należy lekceważyć. Taka species ludzi jak  owi 
Sźewczuki i Bernaciki nie nascitur jak  geniusz, 
fit jak  każdy nicpoń, bo takich hultajów wytwa­
rza niewłaściwa pobłażliwość i niedość ostrożne 
szafowanie groszem publicznym. Taka praktyka 
musi^ ustać. Jeżeli nie zaradzą jej środki, któremi 
administracya krajowa już obecnie rozporządza, to 
wypadnie kwestyę kosztów szupasów wytoczyć 
przed forum ustawodawcze i obmyśleć inny spo­
sób postępowania w tej mierze. Niech o tem pa­
miętają dobrze gminy interesowane, niech się przy­
czyniają ile możności do ukrócenia nadużyć, żeby 
potem na nie nie spadł jaki przykry ciężar finan­
sowy.

Na zakończenie przykra sprawa. Biada nam, 
biada! P. Marszałek przyjął od niewiadomego do­
tąd dawcy 23,500 rubli na Macierz polską i tem 
zgubił nas, bo Słowo dziś w wstępnym artykule 
mniej więcej tak nas apostrofuje: To i wy bie­
rzecie ruble? A jakiem prawem zarzucacie to ko­
mu innemu ? Niechno teraz kto z Polaków powie, 
że ruble płyną do Galicyi tylko dla rusofilów!

Za ten koncept życzę Słow u, aby na pociechę 
ludzką przetrwało jeszcze jakiś czas obecne cię­
żkie przesilenie, bo jak  słyszę, liczba prenumera­

torów tego mimowoli czasem humorystycznego pi­
sma zmalała w ostatnich czasach bardzo znacznie.

A t e n y  8 stycznia.

Wybory do parlamentu odbyły się wśród zamie­
szek wywołanych krzyczącem pogwałceniem swo­
bód ludowych, na tej bowiem drodze chciało mi- 
nisteryum bądź co bądź utrzymać się przy władzy 
która mu się z rąk wysuwa. Donosiłem wam, że 
rząd wysyłał na wszystkie strony wojsko z rozka­
zem szerzenia teroryzmu i wywierania na umysły 
wyborców presyi na korzyść kandydatów rządo­
wych. Niejedno już ministeryum używało w Gre- 
cyi środków teroryzmu, aby dopiąć swego celu, 
lecz żadne nie posunęło się do tego stopnia po­
gwałcenia swobody wyborców, jak  ministeryum 
obecne. W prowincyach gdzie ludność stawiała 
silniejszy opór ministerstwu, wojsko niewahało się 
posuwać do mordów jak  w Zańte 'i Eubei. W in­
nych miejscowościach, jak  na wyspie Cerigo żandar- 
merya aresztowała i trzymała wyborców w więzieniu 
przez cały ciąg walki wyborczej. Codzień nadcho­
dziły protesta eye do króla, lecz Jerzy I, niechcąc 
poświęcić Komundurosa, najmniejszej na te skargi 
swoich podobnych niezwrócił uwagi.

Pomimo tych wszystkich bezprawiów, jakich do­
puszczało się ministeryum i wbrew p zymierzu 
istniejącemu między Koroną i Komundurosem, mi­
nisteryum pobite zostało na głowę. Wynik wybo­
rów stwierdził zupełne zwycięstwo opozycyi.

Z 245 deputowanych, którzy nowo zostali wy­
brani, ministeryum ma tylko 86 stronników. Do­
dawszy do tego dziewięciu deputowanych two­
rzących stronnictwo Delyannisa, którzy wotowali 
za Komundurosem, rząd może liczyć tylko na 95 
deputowanych, t. j. nieco mniej, niż na % części 
Izby. Opozycya liczy 133 deputowanych, z których 
127 należy do stronnictwa Trikupisa a 6 do stron­
nictwa Deligeorgisa nierozłącznie związanego z pier­
wszym. Resżta 17 deputowanych jest wątpliwych 
nie należących do żadnego z wyż wymienionych 
stronnictw i przystępujących według okoliczności 
do każdego. W każdym razie, gdyby nawet tych 
17 stanęło po stronie ministeryum (o czem wątpić 
można) rząd będzie miał 112 deputowanych, opo­
zycya ma przeto większość 21 deputowanych.

Upadek ministerstwa jest więc w tej chwili nie­
uniknionym. Usunięcie się jego i postawienie go 
w stan oskarżenia, jest przeto tylko kwestyą cza­
su. Dwóch z jego członków p. Buhulis minister 
marynarki i p Rikakis minister sprawiedliwości 
wybranych zostało: pierwszy w Syra, drugi w Pa- 
tras. Podali się oni oba natychmiast do dymisyi 
której atoli król nieprzyjął. Krok ten króla* przy­
kre sprawił wrażenie. Opinia publiczna widzi 
w tem zdeptanie ze strony Jerzego I zwyczajów 
konstytucyjnych i jeden z dzienników tutejszych 
Journal d’Athbne wyraził się o tem z nietajoną 
ironią: „Widać z tego, mówi wspomniony dzien­
nik francuski, że Grecya jest wzorem Królestwa 
na Wschodzie (jest to aluzya do słów królewskich 
w odezwie, po wstąpieniu na tron) i przez zbytnią 
chęć stania się niem, straciła całkiem poczucie 
zwyczajów konstytucyjnych".

Najbardziej w tem uderza policzek, jaki mini­
steryum otrzymało w wielkich ogniskach ludności 
Grecyi. W Atenach z 8 wybranych, 7 należy do 
opozycyi, w Syra z 5 wybranych 4-ch, w Zante 
z 5 wybranych 4-ech, w Patras wszyscy 6 należą 
do opozycyi, w Larysie wszyscy 4-ej, w Volo ró­
wnież, w Chalcis również i t. d. Słowem wszędzie 
opozycya wyszła zwycięsko z walki, podczas gdy 
ministeryum odniosło najzupełniejszą porażkę. Po­
mimo tego ministeryum nie traci odwagi, a ponie 
waż nie może dalej walczyć legalną bronią, orga­
na jego robią aluzję do słabości deputowanych 
wobec środków, jakiemi rząd rozporządza. Organa 
ministerstwa utraciły do tego stopnia wszelki wstyd 
że mówią z pewną prozopopeją, iż liczba tu nie- 
rozstrzyga, lecz czekać trzeba na zebranie się par­
lamentu, aby sądzić o stanowczej walce. Nie śmiąc 
powiedzieć otwarcie że ministeryum ma nadzieję 
przekupić deputowanych, dziennik ministeryalny 
każe się domyślać, że potrafi okiełznać opozycyę.

Chcąc korzystać jeszcze z swego stanowiska 
pierwszy minister jako minister wyznań zawiado­
mił ś. Synod kościoła greckiego, aby mu przed­
stawiono nazwiska kandydatów na 17 opróżnio­
nych przez śmierć stolic biskupich. S. Synod zna­
jąc słabość obecnego ministerstwa wyszukiwania 
wszędzie gdzie tylko można źródeł zbogacenia się, 
odpowiedział, że nie uważa obecnej chwili za- 
stósowną do podobnych obsad i czekać będzie 
końca kryzys politycznej, aby przedstawić nazwi­
ska kandydatów. Minister pojął daną sobie lekcyę 
lecz musiał połknąć gorzką pigułkę.

Rada szkolna krajowa mianowała rzeczywistymi 
nauczycielami szkół etatowych: Franc. S z c z u r -  
k ę w Przeworsku, Wojciecha M i c h n i a k a w  Brzo­
stku, Szymona L e l i g d o w i c z a w  Twierdzy, Ka­
rola L u b e l s k i e g o  w Dębowy, Juliana Dz i e -  
w i ń s k i e g o  w M dnieilgn. M o s k w ę  w Trzcia- 
nie, dalej Jana D u t k i e w i c z a  i Ignacego Z a- 
d o l i n n e g o  rzeczywistymi nauczycielami kieru­
jącymi szkół filialnych w Biały niżnej i Zalesiu, 
w końcu Agnieszkę K o z ł o w s k ą  i Agnieszkę 
F r i c k  rzeczywistemi nauczycielkami, pierwszą 
w szkole etatowej w Czułowie, drugą w szkole 
filialnej w Łazianach.

Sprawy miejskie.
Otrzymujemy następujące pismo odnoszące się 

do interpelacyi na posiedzeniu Rady miejskićj w d. 
14 b. m.:

Według sprawozdania z posiedzenia Rady mia­
sta Krakowa, podanego w 13 numerze Czasu, po­
stawił przy debacie budżetowćj ksiądz kanonik 
Midowicz wniosek, aby p. Prezydent miasta poro­
zumiał się ze zgromadzeniem Sióstr Miłosierdzia i 
egzekutorem testamentu śp. Anny z Treutlerów 
Hełclowćj, co do rychłego wprowadzenia w życie 
zakładu dla nieuleczalnych chorych i ubogich re­
konwalescentów, na którego to zakładu urządze­
nie i utrzymanie dobroczynna ta pani, większą 
część pozostawionego przeznaczyła majątku.

Wniosek sam przez się był zdaniem moim zupełnie 
st sowny co do czasu i miejsca. Mie można bo­
wiem zaprzeczyć, że cierpiąca ludzkość z niecier­
pliwością oczekuje tak pożądanego dla dotknię­
tych chorobą przjtułku.

Motywa atoli tego wniosku, (jeżeli były przez 
sprawozdawcę dokładnie w streszczeniu oddane) 
na mylnych według mojego przekonania polegają­

ce podstawach, zawierają ciężki zarzut zaniedba­
nia tój sprawy, zarzut wymierzony wprost przeciw 
mojćj osobie, którego bez odpowiedzi pozostawić nie 
mogę. Zarzut tem boleśniejsz , że nietylko nic pod 
tym względem nie mam sobie do wyrzucenia lecz 
chcąc usprawiedliwić położone we mnie przez te- 
statorkę zaufanie, wziąłem sobie za główne zada­
nie pozostających jeszcze mi dni życia, zrealizo­
wanie szlachetnćj myśli śp. Hełclowćj.

W yznaję, że tćj strony zarzutu najmniój się 
spodziewałem, gdyż dążność moja niemal wyłącz­
nie do tego celu jest skierowaną, aby zakład jak  
najprędzćj przyszedł do skutku.

Jeżeli tu i owdzie natrafię na przeszkodę, którą 
się bynajmnićj nic zrażam, toć nie moja w tem 
wina, jeżeli siłami na jakie mnie stać, przeszko­
dy takićj doraźnie usunąć niezdoł tm

Zdaje się, że szanowny wnioskodawca motywu­
jąc wniosek, z tego wychodził założenia, że skoro 
brzmienie testamentu tak szerokie egzekutorowi do 
działania zostawiało pole, skoro całe niemal po­
stępowanie spadkowe w jego złożone było ręcę, 
on zaś w ciągu 21 miesięcy zadania tego niespeł- 
nił, jemu winę opóźnienia przypisać należy.

Otóż tak nie było i być nie mogło. Wola jednój 
osoby, chociażby w ostatniem rozporządzenia wy­
rażona, nie może wykraczać przeciw ogólnie obo­
wiązującym ustawom.

Testament ś.p. Hełclowćj co do treści w części 
już wykonanym zost ł, w części literalnie spełnio­
nym zostanie. Nad tem egzekutor czuwać będzie 
niezmordowanie dopokąd mu życia starczy. Co do 
formy postępowania , testament ten znamienitym 
uległ zmianom. Nie egzekutor testamentu, jak  by­
ło życzeniem testatorki, lecz sąd i prokuraterya 
skarbowa, jak  tego obowiązujące wymagały usta­
wy, objęły w swoje ręce i prowadzą dotąd po­
stępowanie spadkowe. Egzekutorowi testamentu 
zakreślono dosyć skromną, a w tym małym za­
kresie nie zawsze jeszcze skuteczną ingerenoyę.

Czynić go więc odpowiedzialnym za zwłokę i 
obwiniać go o zaniedbanie na publicznem zgroma­
dzeniu, jest zdaniem moim rzeczą niesłuszną.

Według mojego przekonania nikogo tu osobi­
ście winić nie można o zwłokę, która jest wyłą­
cznie i jedynie wynikiem ociężałćj i nieco zbyt 
rozwlekłćj procedury sądowćj. Zmiana zaś tćj o- 
statnićj nie od nas lecz od ciał prawodawczych 
zależy. O ile mi wiadomo stoi ona tam na porząd­
ku dziennym.

Myli się również szanowny wnioskodawca twier­
dząc, że się dotąd nic w kierunku do zrealizowa­
nia cennych dla cierpiąaćj ludzkości zamiarów śp. 
Hełclowćj nie zr biło. Nie będę tutaj wyliczał szcze­
gółów, gdyż nie wszystkich czytelników dziennika 
mogłyby one interesować, lecz żądającym tego 
każdćj chwili gotów jestem dać stosowne wyja­
śnienia.

Kraków 18 stycznia 1882.
Szumańczowski,

Sprawy zagraniczne.
Bosya.

(Nowosti o H n i l i c z a n a c h ) .  Smutny, acz 
dzięki Niebu niedoszły fakt przejścia na prawo­
sławie gromady wsi Hniliczek w Zbaraskim po­
wiecie zaczyna już zwracać uwagę prasy rosyj­
skiej. Nowosti pierwsze o nim podają wiadomość 
(nazywając ją  „niezmiernie doniosłą"), a to w for­
mie korespondencyi ?e Lwowa następującej, nie­
zbyt zgodnej z prawdą, osnowy:

„We wschodniej Galicyi, w powiecie Zbara­
skim, są dwie gminy: Wielkie i małe Hnilicze 
Mieszkańcy tych gmin, jak  i wogóle cała ludność 
Galicyi wschodniej, wyznają wiarę greko-unicką. 
Otóż mieszkańcy obu tych wsi (P) w końcu gru­
dnia, przed samemi świętami Bożego Narodzenia, 
wnieśli do Zbaraskiego starosty deklaracyę, pod­
pisaną przez 1300 z górą (? ) osób, że, postano­
wiwszy powrócić na łono wiary swych praojców, 
donoszą, iż przechodzą na prawosławie. Deklara- 
cya napisana z zachowaniem wszelkich formal­
ności, z powołaniem się na właściwe paragrafy 
ustaw konstytucyjnych, itd. Włościanie hniliczań- 
scy nie proszą w niej o pozwolenie rządu, lecz 
po prostu donoszą o fakcie spełnionym, dla wia­
domości. Pozostaje więc tylko zamiast unickiej, 
ustanowić parafię prawosławną, czem oczywiście 
zajmie się sama gmina, lecz czemu przeszkodzić 
miejscowe władze, dzięki konstytncyi, nie mają 
prawa".

Dalej korespondent zapewnia, że ruch powyż­
szy wynikł pośród ludności dwóch (P ) gmin rze­
czonych bez żadnego zgoła wpływu duchowień­
stwa

„Mogę wam zaręczyć — powiada — że paroch 
parafii Wielkie i małe Hnilicze nie miał żadnego 
udziału w spełnionym fakcie; przeciwnie —  powia­
dają nawet, że należy on do partyi Rusinów przy­
chylnych Polakom. Wprowadzał on w swej cerkwi 
rozmaite katolickie obrządki i nabożeństwa, które 
się bardzo niepodobały włościanom, bo ci lubią 
wogóle trzymać się ściśle obrządków, przekazanych 
im przez ojców. Kto zaś na nich wpłynął, aby się 
wyrzekli obrządku unickiego i wrócili na łono 
prawosławia — niewiadomo. Miejscowe władze, 
chociaż w moc konstytucyi zmiana wiary ludno­
ści niepowinna obchodzić ich i dotykać, bardzo się 
jednak spłoszyły i wydały surowy rozkaz wyśle­
dzenia, czy nie pojawią się czasem w Hniliezkaoh 
„moskiewskie ruble", aby po rublach dojść i do 
rąk, które je  rozdawały".

„Próżna to wszakże robota — dodaje w końcu 
korespondent, — bo bez moskiewskich rubli i bez 
moskiewskich rąk  nietylko w Galicyi ale w pół­
nocnych Węgrzech, zwłaszcza w powiatach, gra­
niczących z Galicyą, lud bardzo żywo garnie się 
ku prawosławiu". _______

Ciekawy proces będzie sądzony w początku 
przyszłego miesiąca w izbie sądowej moskiewskiej. 
Oskarżonymi są włościanie powiatu Wiesjegonow- 
skiego w liczbie 12 o naruszanie porządku publi­
cznego. Mianowicie po katastrofie 1 (13) marca 
napadali oni nie jednokrotnie na przejeżdżających 
z dzwonkiem, nie zważając nawet, czy to była 
osoba urzędowa, czy miejscowy obywatel, ponie­
waż uważali jazdę z dzwonkiem podczas żałoby 
po carze za bunt. Między innymi padli ofiarą te­
go uprzedzenia sprawnik i urjadnik powiatu Wie- 
sjegonowskiego. Nieporządki te były zażegnane do­
piero po przybyciu wojsk.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
Kraków 19 stycznia.

Delegaci galicyjscy do Rady Państwa prze­
jechali wczoraj przez Kraków do Wiednia.

—  Sale górne Sukiennic od wczoraj przedsta­
wiają widok bardzo ożywiony. W enta gromadzi li­
czną publiczność. Sklepy sprzedających dam gusto­
wnie przybrane, w pośrodku wystawa przedmiotów 
przeznaczonych na loteryę. Bufet ściąga ku sobie 
gości. W enta trwać będzie jeszcze dziś i jutro.

—  Zebranie członków Resnrsy Miejskiej odbędzie 
się jutro w piątek o godz. 7 1 a wieGzór w domu 
p. Fuchsa „pod Jaszczurkami,"

— Wieczorek składkowy urządziła we wtorek 
w malej sali hotelu Saskiego część cztonków ko­
mitetu balu prawników, uprosiwszy małżonkę Pre­
zydenta p. W eiglową na gospodynię. W szystkie 
warunki złożyły się, aby uprzyjemnić ten wieczorek 
na którym bawiono się wesoio i tańczono ochoczo 
aż do rana. Chcąc powtórzyć w tym karnawale tę 
ochoczą zabawę, postanowili uczestnicy urządzić je ­
szcze jeden „piknik" w ciągu lutego. Nadmienić tu 
należy, że gdy w latach poprzednich użalano się 
powszechnie na złe urządzenie restauracyi w hotelu 
Saskim , tym razem nowi restauratorowie za sto­
sunkowo umiarkowaną cenę potrafili zadowolić 
wybredniejsze nawet wymagania.

— Z Sanockiego 14 stycznia. Wydarzył się tu 
przerażający wypadek we wsi Golcowy, którego o- 
fiarą padła pięćdziesięciokilkoletnia komornica Ka­
tarzyna W ięckowa. Dostała ona skira w twarzy i 
w lewem oku. Z powodu tej wstrętnej choroby i 
jęków, jakie wydawała, nikt ją nie chciał przyjąć 
do domu. W ójt gminy wysłał chorą do szpitala 
w Sanoku, lecz i tam przyjęcia jej odmówiono, od­
dał ją  więc wtedy pod opiekę bliskiego jej dość 
zamożnego krew nego, który ją wyrzucił z domu 
pod ścianę stodoły, gdzie też wśród zimna najokro 
pniejsze wydawała jęki. Naraz jęki ustały, i kre­
wni ujrzeli zrana biedną kobietę martwą z wyje 
dzoną twarzą i wnętrznościami, które psy poroz- 
eiągały po ogrodzie. Złożono resztki zwłok z ster- 
czącemi żebrami w trumnę i odwieziono do kościeła  
z prośbą o pogrzeb, lecz proboszcz doniósł o fakcie 
do Sądu w Brzozowie i w parę dni dopiero pó 
źniej komisya sądowa zrobiwszy obdukcyę kazała 
pochować resztki zwłok.

— Jenerał broni bar. Litzelhofen, który przed 
rokiem przeszło był komenderującym w Galicyi, u- 
m arl, jak donosi telegram , wczoraj wieczorem  
w Pradze.

— Zima W Anglii. W  południowej części Lon­
dynu, jak z tamtąd donoszą, wiosna zdaje się już 
na piękne powracać. Kwitnie już brodownik mleezo- 
wy, głogi i krzewy bzowe puszczają liście , białe 
pokrzywy i inne kwiaty polne w pełnym są roz­
kwicie. W  gajach słyszeć można odzywające się 
zięby, skowronki i drozdy. Najstarsi ludzie nie pa­
miętają podobnie ciepłego stycznia.

Teatr krakowski przy ul. Wolskiej.
Repertoar tygodniowy.

W  s o b o t ę  31go: Kłopoty pana Travetto, kom. 
w 5 akt., po raz pierwszy. Benefis W. Wojdałowicza.

W  n i e d z i e l ę  22go: Książę Józe f Poniatow­
ski, po raz trzeei.

. -  w 7 8' tawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych w S u k i e n n i c a c h  otwarta codziennie od godz. 
llej do 4ej,. prócz, poniedziałku.— Wstęp w niedzielę 15, 
w dnie powszednie 30 centów.

— Gabi net  a r c h e o l o g i c z n y  u n i w e r s y t e t u  Ja- 
i e l l o ń s k i e g o  (Collegium mąjus) zwidzać można oo- 
ziennie od 12ęj ao lej prócz niedziel, świąt i feryj uni­

wersyteckich. ’
— Muzeum Techniczno przemysłowe w gmachu Franci­

szkańskim otwarto codziennie od g. lOej do 6ej. — Wstęp 
20 cent. od osoby. W niedziele od lOej do 2ej bezpłatnie.

—  Dnia 18 stycznia pogoda; termometr od — 1‘8 
doszedł do —f—6‘2 G. Barometr z małym ruchem ; o 
g. 7ej rano d. 19 stan jego  był 759‘2 millim., termo­
metru — 2‘0 C. —  W iatr zachodni.

—  W  piątek 2®go stycznia: ŚŚ. Fabiana i Seba- 
styana.

Wiadomości artystyczne, literackie 
i naukowe.

W Kole artystyczno - lłterackiem
grał wczoraj z powodzeniem p. J a r o ń s k i ,  młody 
skrzypek, uczeń p. Singera. Po koncercie prezes 
Koła p. K o s s a k  pożegnał w kilku serdecznych sło­
wach odjeżdżającego na dłuższy czas do W łoch p. 
B a r t e l s a .  Liczne okrzyki „Do najprędszego wi­
dzenia," które wtórowały mówcy, świadczyły wymo­
wnie o wielkich sympatyach, które otaczają wszę­
dzie naszego ulubionego pieśniarza. Członkowie Ko­
ła wręczyli p. Bartelsowi prześliczne artystycznie 
wykonane album z fotografiami.

Dowiadujemy się ,  że p. Władysław Ż e l e ń s k i  
zamierza dać w czasie postu koncert orkiestralno- 
wokalny na rzecz pomnika Mickiewicza. W  progra­
mie, oprócz arcydzieł muzyki klasycznej i własnych 
utworów dyrygenta, figurować będzie ballada Mo­
niuszki do słów Mickiewicz: Pani Twardowska.
W  celu otrzymania partytury, która jeszcze nigdy 
nie była wykonywaną, zgłaszał się p. Żeleński do 
wdowy ś. p. Moniuszki, która mu też sam rękopis 
kompozytora najchętniej powierzyła.

Z Akademii. W  d. 16 b. m. odbyło się posiedze­
nie Komisyi antropologicznej, na którem przewo­
dniczący prezes Dr M aj e r  zawiadomił o rozpoczę­
tym druku VI tomu Zbioru wiadomości do Antro­
pologii krajowej; sekretarz D r K o p e r n i c k i  przed­
stawił nadesłane przez p. J. K a r ł o w i c z a  bajki, 
podania i legendy z Litwy; p. B. P o p o w B k i e g o  
opis obrzędów tudzież 269 pieśni weselnych z Ukrai­
ny; p. L. H o  do l e g o  zbiór podań i wierzeń o zwie­
rzętach i roślinach z Galicyi wschodniej; p. B. Gu- 
s t a w i c z a  podania i  wierzenia ludowe o roślinach 
w dalszym ciągu już ogłoszonych podań o zwierzę­
tach; p. Z. G l o g i e r a  zagadki ludowe z nad Nar­
wi i B u gu ; p. C. B e r e z o w s k i e g o  paciorki ka­
mienne, siekierę starożytną żelazną z grodziska we 
wsi Bukach w pow. Skwirskim; p. E. L i b a n a  sie­
kierkę krzemienną szlifowaną, znalezioną przy ko­
paniu gliny w Borku Falęckim pod Krakowem. Na­
stępnie p. Zygm. R a d z i m i ń s k i  odczytał i planem 
miejscowości objaśnił Sprawozdanie o poszukiwa­
niach swoich na grodzisku we wsi Siwkach na Wo­
łyn iu  i o pochodzeniu znalezionych w tej miejsco­
wości przedstawionych i ofiarowanych Akademii li­
cznych narzędzi krzemiennych, szczątków naczyń gli­
nianych i dwóch czaszek odmiennego typu. P. Dr 
B u s z e k ,  fizyk m. Krakowa, przedstawił Komisyi 
dokonane przez siebie Antropologiczno-statystyczne 
poszukiwania o trwaniu życia u ludności żydotc-

skiej w Krakowie, jako dalszy ciąg tejże tr. , , 
pracy Dra J. M a j e r a  o ludności chrześciafig^' 
już w t. V Zbioru wiad. antr. ogłoszonej. W koj;*' 
uchwalono polecić właściwemu Wydziałowi Aka<( 
mii do zatwierdzenia na członków Komisyi a,2  
pp. Dra Leona D u d r e w i c z a  z Warszawy i 
sława G u s t a w i c z a ,  prof. gimn. w Krakowie,

K o m i t e t  przyjęcia K r a s z e w s k i e g o  zawiąg, 
ny we Lwowie pod prezydencyą Dra Gnoińskieg, 
do którego wchodzą wszystkie znakomitości miast, 
zbierze się niebawem celem uchwalenia przyj^  
dostojnego Jubilata.

Pani Modrzejewska zupełnie już wyzą,, 
wiała. Artystka występuje dzisiaj w Angdo Mali 
pier i W. Hugo. Podróż artystki do W iednia, j8| 
donosi Słowo, potwierdzając nasze informacye, g, 
stała stanowczo zaniechaną.

Bluszcz zamieszcza w ostatnim numerze port^ 
Ad. A s n y k a  wraz z życiorysem znakomitego a*, 
szego poety.

Sara B e r n a r d  w W iedniu. Telegram donićji 
nam wczoraj o wielkiem powodzeniu, jakiego d(, 
znała znakomita artystka w teatrze „ an der Wien.i 
Teatr był przepełniony. Talent potężny artystki zwj, 
ciężył wszystkie obawy pożaru. W  lożach zgronig, 
dziła się najwykwintniejsza publiczność stolicy, p, 
pierwszej sztuce otrzymała Sara kilka wspaniały oj 
wieńców, między któremi odznaczał się jeden o), 
brzymi, ofiarowany przez hrabinę T a a f  f  e , żojj 
prezesa ministrów, z napisem : Soyez la bienmn% 
admirable artiste. W  loży dworskiej znajdowało sij 
kilku Arcyksiążąt. Tylko galerye były słabo obsa. 
dzone. Fremdenblatt donosi, że Sara Bernard ob, 
jawiła chęć poznania pani Gallmayer. Będzie ti 
w każdym razie zajmujące entrevue dwóch artystej 
znakomitego a tak odmiennego talentu.

N. fr . Presse donosi, że w przedstawieniu m 
dochód ofiar warszawskich wypadków weźmie r{, 
wnież udział stowarzyszenie śpiewaków wiedet 
skich (W iener Mdnnergesang- Verein), które od. 
śpiewa kilka chórów.

Karol Blanc. Telegram przyniósł nam wezo. 
raj wieczór wiadomość z Paryża o śmierci Karoli 
Blanc, młodszego brata słynnego polityka i histo. 
ryka Rewolucyi Ludwika, który również ciężko jeal 
chory podług nadeszłycli wiadomości. Karol Blant 
urodził się w 1813 r. Poświęciwszy się najpierw 
drzeworytnictwu, rzucił się do dziennikarstwa, de­
biutując na tem polu jako sprawozdawca doroeznyel 
wystaw paryskich (salon) w kilku dziennikach. Pod­
czas rewolucyi 1848 został on .powołany na czele 
dyrekcyi sztuk pięknych, na której to ważnej po­
sadzie pozostał aż do 1852. Te same funkeye speł­
niał powtórnie (1 8 7 0 — 1872). Oddany całkiem pra­
cy, nie brał on prawie żadnego udziału w życiu pu­
blicznem. Zmarły był członkiem Akademii sztuk pię­
knych, członkiem Akademii francuskiej, naczelnym 
redaktorem (aż do 1870) znakomitej Gazette des 
Beaux A r ts , wreszcie profesorem estetyki i histo­
ry! sztuki w kolegium francuskiem. W osobie jego 
traci Francya jednę ze swych naukowych znakomi­
tości. W rzeczach bowiem sztuki Blanc był pierw­
szorzędnym znawcą i wielką europejską powagą, 
Zostawił on wielką ilość artykułów, rozpraw, ksią­
żek i dzieł. Do najważniejszych należą: Oeuvres de 
Rembrandt, Histoire des ptintres de toutes les ecolei 
a zwłaszcza monumentalne dzieło Grammaire des 
arts du dessin, które będzie najtrwalszym i najpię­
kniejszym dla autora pomnikiem oraz najlepszem 
świadectwem jego estetycznego smaku i erudycyi,

Przygody Gulliwera, K r a i n a  O l b r z y m ó w )  
nowe w ydanie, 42 stronnic w 4 t o , z sześcioma 
chromolitografowanemi rycinami, wyszły świeżo na­
kładem J. M. Himmelblaua w Krakowie. Pierwszą 
część tych przygód Gulliwera stanowi poprzednio 
wydana K r a i n a  L i l i p u t ó w  w równie ozdobnem 
wydaniu, o którem już wspominaliśmy, a obiedwie 
te książeczki’, oraz dawniej już’ wydany Robinzoi 
Kruzoe' należą do seryi wydawnictwa dla dzieci, 
dla których, zalecając się wspaniałemi rycinami i 
wielkim wyraźnym drukiem, na wzór tego rodzaju 
wydawnictw francuskich, są bardzo pożądane.

Ateneum  na miesiąc styczeń zaw iera: Ad. Bełei- 
kowski „Mról Bolesław Śmiały" dramat w 5 aktach. 
W . G. Sesya sejmu galicyjskiego r. 1881. —: Sy- 
gurd W iśniowski: Charakter i pisma Tóm. Carly­
le’a. —  Aleks. Jabłonowski: Ludność rolnicza ziem 
ukraińskich do wybuchu wojen kozackich. —  A. Pa- 
wiriski: Człowiek w okresie trzeciorzędowej forma- 
cyi.—  Jan Aleks. Tarnowski: Nowe poglądy na hi- 
storyę Polski. —  Z nad brzegów Newy. —  Bron, 
Rejchman: Odczyty przyrodnicze.— Rozbiory, spra­
wozdania i wrażenia literackie. (Jest tu p. Chmie­
lowskiego recenzya książek dla młodzieży, oceny 
Teod. W ierzbowskiego, K. i innych).

Koncert, trzynastoletniej p ia n is tk i Sułkowskiej,

-Jakkolwiek w zasadzie jestem zupełnie prze­
ciwny przedwczesnym produkeyom kształcących 
się, chociażby nawet c u d o w n y c h  dzieci, niepo­
dobna mi przemilczeć o obiecującej pianistce 
z Warszawy, która według dotychczasowych d a- 
n y c h ,  wyrosnąć powinna na wirtuozkę niepospo­
litą. Nadzieje te wypowiadam z wszelakiem za­
strzeżeniem; tyle ich zostało zawiedzionych, tyle 
talentów zdumiewających w zarodku, zmarniało 
w sztucznej atmosferze sal koncertowych, padając 
ofiarą żądzy powodzenia, fałszywego kierunku, lub 
źle obrachowanej niecierpliwości opiekunów, zry­
wających z karygodną lekkomyślnością owoc nie­
dojrzały. Gra p. Stanisławy Sułkowskiej odznacza 
się niezwyczajną na wiek siłą, energią, jasnem i 
okrągłem uderzeniem, świadczącem o bardzo do­
brem poprowadzeniu, o dobrej szkole. „Koncert" Rei- 
neckego „Waryacye" Haydna i „Perpetuum mo­
bile" z Sonaty W ebera, stanowiły najpiękniejszą 
część koncertu. W kompozycyi Reineckiego wyko­
nanej świetnie, p Bylicki doskonale podparł kon- 
certantkę w partyi drugiego fortepianu. Mniej 
do smaku przypadło wykonanie „Noktumo" F-mi- 
nor Chopina i „Rondo Capricioso" Mendelsohna. 
W pierwszym brakło jeszcze ideała, koniecznego 
do oddania wszystkich lirycznych utworów tego 
autora.

„Rondo" Mendelsohna wykonała p. Sułkowska 
trochę za ciężko w początku allegra, a strona li' 
ryczna całego utworu w introdukcyi i w środko­
wej kantylenie, była traktowaną cokolwiek szor­
stko, i bez należytej expresyi. Drobne te jednak 
niedostatki nie mogły wpłynąć na zmniejszeni0 
powodzenia młodziuchnej koncertantki, może na-
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wet stanowią one dodatnią stronę Jej talentu. Ten spokój!— j e d n e j  r z e c z y  z a b r o n i ć :  strą- 
młodv wiek właśnie niepozwala jeszcze zanadto chu! .
nderzać w stronę liryczną, co by mogło później Na nieszczęście żaden dyrektor policyi, żaden 

I  wyrodzić chorobliwy sentymentalizm. | minister i żaden rząd nie jest w stanie doprowa-
Publiczność gorąeemi oklaskami przyjmowała j dzić do tego rezultatu, 

p Sułkowską oraz biorących udział w wczoraj­
szym koncercie p- Stachowiczównę i p. Singera.
,Arya Bacha" i „Menuet," odegrane były z nale- 

żytem pojęciem i z elegancyą.
W ładysław Żeleński.

teresie rzetelności handlu, usunięcia tego naduży- rytaa -  
cia podszywającego się pod zwyczaj handlowy. | pszenica 
Sprawa ta wywołała obszerną dyskusyę, w której 
pp. Goebel i Sihonfeld wyjaśnili dołyczczasowe |

-dr.; kukuradza — —  złr. — K o l o n i a

A rtykuły w  dzia le  ,5fade8to n e “ n ie  poc h o - J b u r g a
zwyczaje" hańdlowerćo' do handlu cukru, poczem | ,i ,ą  od n e d a h c y * .__________

Sprawy sadowe.

aa wniosek p. Reicha uchwalono znieść się z Iz- 
I bami handlowemi w Wiedniu, Bernie i Pi af ze | 
w celu ustanowienia jednolitych norm dla tej ga­
łęzi handlu zabezpieczających tak kupców ja i 
konsumentów od możliwego wyzyskiwania Przy

( I  A  D  E  8  *  A  *  E -)

Opuścił właśnie prasę dramat konkursowy Jn l‘u'  
• ■ • w 5 aktach

Od Adm inisłracyi „Czasu.“
Na świętopietrze nadesłano pod lit N. N. z Bia-1 

jg, }y 1 złr.

K r a k ó w  17 stycznia. 

Morderstwo skrytobójcze.

Konsumentów «u -  "  -  j b  podał do s z a  T a r c z y ń s k i e g o  „ M O J l l I K "  w o ^
.tej sposobności członek. Izby i e j L  w 9 odsłonach, jedyną nagrodą uwieńczony 1 zna- me ra
wiadomości, że handlarze wapń I t.,* w v,oT.rii„ taiarmrslrim. Główny skład | Anglią,
jego okolicy posługują się jeszcze dotychczas zu­
pełnie dowolnemi miarami me mającemi me współ

czyny, które za poprzednika jego do zerwania sto-
sunków z Kuryą dały powód. D v n a-

P e t e r s b u r g  19 stycznia. W pobMn D y n a  
b u r g a  dopuszczono się nadużyć przeciw Niem 
com fe ty s z o m . Wichrzyciele są .podobno .rosyj- 
skiej narodowości i pochodzą w _ . dono-
miast państwa Z estońskiej części _ ndność
szą ustawicznie o pożarach po. wsuich. 
jest przekonaną, że zbrodnia ta jest dz.

m P a r y i b19dstycznia. Wkrótce nastąpi podpisa­
nie traktatu h a n d l o w e g o  między kran yą

Rozmaitości .

peimt} uuwumcmi » «• • i i
Skład Trybunału: Przewodniczący Radca Lei- neg0 z miarą metryczną, a władze polityczne a - 

c h a m s c h e i d e r .  aśeąorowie, radlpa M i k u s z e w -  u8°8 ten z niewytłumaczonych nnhwa ouo
s k H  sekretarz F e d e r o w i c z .  Protokolant pra- w  sprawie reformy taryf kolejowych udiwalonoI 
ktykant E i b e n s c h U t z .  Zastępca prokuratora p. L  uwagi na konsekwentne upośledzeme Krakowa 
Ł u k a s z e w s k i .  Obrońca Dr Henryk Schoen ,  dochodzące n. p. do tego stopnia, że koszta, prae-| 

Ława przysięgłych: p. p Molęcki, Wawreczko, gyiki towarowej z Czerniowiec do Krzeszowic, 
r , , • p i  nie. należy przecież do cel-

chodzi się już w handlu księgarskim. .
j w księgarni Rychtera we Lwowie. (264-1--)

Ostatnie wiadomości.
Pod drugim tytułem komedyi Beaumarcbaisego L  Armółowicz Niedżwiedzki,’ Dr Sciborow- która to miejscowość nie należy przecież do cel- w  8prawie wyboru do Rady państwa na,

r „ Cyrulik Sewilski," La Precaution inutile zamie- Dr Pieniążek, Kieszkowski, Geissler, Miiller, Liejszych punktów ruchu handlowego są mniejsze kujące po zgonie ś. p. Pęgowskiego krzesło 
: ązcaa Figaro następujący zajmujący artykuł: ’____. I „u wedlne- tarvf dla Krakowa o bo wiązu | gfi]akje z kuryi większej własności obwoduset i- iyn.ru naauc^ujqoy z-ajuiuj^vy ■ I fWrnv i Glllikowski. I Od KOSZtOW weuiug laryi *. . I sciokic /. amj .     ' _  ,

Umysły całego świata zajęte obecnie s p r a w ą ®  Jr T r v b u ł a  lat 21 liczący mieszkał od jacycb, udać się do dyrekcyi kolei północnej i cheńskiego otrzymujemy od jednego z wyborców .-Ii. 1 rw/arów nmwaiijr " -w  ijys j  i dla, Krakowa 1___t__ ■
od kosztów według taryf dla selskie z kuryi większej

wa-
po-l
Bo-

teatrów, ich bezpieczeństwem i kwestyą pożarów.
wmccnty a ty  u m « iai u\. i j *«/ j uuuv ^ ■» ■ —— o % *> *

-------- , --------------------- . . . - - . najmłodszych lat u starszego swego brata Józefa Karola Ludwika w celu wyjednania dla Krakowa następujące pismo:
Figaro paryski nader loiczny i prawdziwy sąd o ogpodarza w Spytkowicach. Już od kilku lat po- przynajmniej takiego zniżenia, jakie już przyznano | s )  Od s-m
postępowaniu władzy wydał, artykuł ten jest skrą- |  mjedzv bra(jmi było nie najlepsze. Próżnia*- Mysłowicom i Katowicom.

Kostantynopol 19 stycznia. W sPray  
noty protestującej z 13go stycznia, otrzymała ju 
Porta odpowiedzi z W i e d n i a ,  R z y m u  i P e ­
t e r s b u r g a ,  które uważają tutaj za zadąwaima- 
jące. Ks. Bi s m a r k  nie przysłał jeszcze odpo-

W* K .a lr  19 styczniu. I z b a  N o t a b l ó w  obstaje 
przy prawie wotowania budżetu.

Telegramy biura koresp.

P r a g a  19 stycznia. Zgromadzenie wiernokon-
(W .  Od grapy w iętayeb  wlaMckU staj, ^  „ b id c ie li w ię tee j w in o -

IS 3 T .T a l a r o w y m  p'ogMeinT że wetriymaż r i ,  I g ™  - W g ,  7 2 , 2 ^ 3 5 '  ^  w f f  I p o ^ t a o  w celu prżyepi.eeenia I 1 5  w i g S V o  polskie w Wiedniu| Sei postanowiło nie
• „ . i ___  „.owfnooowio łn nlnktdrvch leffo vlw0 jclilicj a mc . . . .  , _____U' > . 1 . .  w Krakowie wvstoso- dalaea nie t.vlko rekoimie knie możemy od przytoczenia tu niektórych jego 

ustępów.
„Od 60 lub 80 łat budują w Paryżu lubnapro- 

wincyi na wszystkie strony rozmaite teatra. Wy-

Ć ere;o Jr S K” o ;7 ™ 7 a fy " 1 7 n 7  w KrakAwii V y e W s o . p f i S S K ^ ,  S e  tylko.rjkojmte karnoW i |  F « j r .
Jenerał komenderujący 

Na-

stycznia. Biuro Havasa donosi: 
gielskie ogłaszają notę tureckiego mi-

-znaczoną bywa natychmiast komisja, której zada- P • wieczne kłótnie i bitki uniemożebniły wszechnie za konieczną uznanej. szkodzie dowiedzenia się o zgłaszających się e- . zagranicznych do" gabinetów lon-
niem wybadanie hygienicznych własności i bezpie- j j j *  ^ ^  j zmusiły Wincentego Trybułę, iż Nakoniec podał sekretarz Dr Leo do wiadomo- wentualnie kandydatach, a przypuszczać m o ż n a , N M n  doJ aiąe> f i  0 tern, czy
czeństwa gmachu. Koniisya ta, jak wszystkie k ^  P. *w ^ lgg l roku od j)rata wyprowadził i śći Izby program i Statuta stowarzyszenia akcyj że judzie różnej miary ubiegają się w y ture(jki w Londynie Musurus, wręczył ją
misjye przeszłości, teraźniejszości 1 przyszłości,jes do dworu w Spytkowicach, gdzie jako wy- nego Deutsclier Handelsverem zmierzającego d okolicach tego okręgu o ten zaszc y y ‘ gjr a n v j H b Wi,nie wiedzą: wiedzą tylko, że Gam-
z datury biurokratyczną i otwartą przyjaciółka Fzemósł do aw py g wszelkie ułatwienia przemysłowi w Niemczech, Austryi i głusznym jest przeto zamiar zwołania ^  ^  b c t t a zadowo nił się przeczytaniem telegramu za-
protokółów i raportów. Wypracowuje zatem r a - I ^ ^ P ^ J ^ ,  nie z/ pomniał atoli o zemście s Z;Wajcaryi pod względem ekonomicznym za jedno- dzenia przedwyborczego, zanim jeszcze noty, udzielonego mu
port, który zostaje przepisywany i odpisywany mniemane krzywdy i przed ludźmi nawet lity organizm uważanych, odbytu do krajów wscho- nym z08tanie przez ^amiectnictwo termin ŵ bOTU. ją jednak odpisu noty mu me
mniej lub więcej kaligraficznie. Nareszcie mniej ^  gię odgrażał/ dnich dotychczas przez państwa zachodniej Euro- Iaicyatyw? w tej mierze / ę ^ w e ^  Bo- p o zo S w T  §ÓkolicLość ta dała powód do wy-
lub więcej czyteiny podpis kończy tę robotę, która kilka tygodni przed popełnieniem czynu, któ- py przeważnie eksploatowanych. postanowił podjąć prezes Ra y p J I mja zdab międz.y gabinetem londyńskim, a
idzie... d o  kosza. Podczas tego teatr, z którego złożony tak straszne dla niego następstwo pociągnął, u- p0 wyczerpnięciu porządku dziennego Pr^ ą -  cheńskiej. , o , • wolno bvło D 0 I francuskim, w której chodziło o to, czy noty te
raport, zmienił dwóch dyrektorów, (którzy z-^an- ^  Wincenty do domu swego brata, a me za- piła Izba do wyboru prezydyum na rok bieżący i Sprawa to zbyt ważna , by ją  wolno było p równobrzmiąee; j czy gię wyrażają w sposób
kratowali) i miał ^ a s  lO jazy ^  | stawszy tam nikogo, ukradł s ^ s t o j ^ w  me- | ^ a  je d n o ^ S m ^  p. Teodora farimowstaego | zf ^ d p c h a li  właściwy o status quo, wytworzonym

i aż do wspólnego lub F ^ n i e  LnwencyTobu S w o i  zachodnim,
z dawaniem przyrzeczeń swego głosu temu rno p . stycznia Temps występując przeciw

I owemu kandydatowi. Każdy' bomeme^ orca ̂ ie Locie tureckiej, oświadcza, że pronunciamenta woj- 
piero na zjeżdzie przedwyborczym, gdy wszyst e£jiD8kiego spowodowane znanemi powszechnie

Jednocze- kandydatury tam się zgłoszą^ dyskusja o k int mi wyci odząeemi z Konstantynopola uspra-
’ ^ “ Óg_ / ^ : ! ? ! ! L  x :L ie H liw iaia zunełnie wystąpienie Anglii i Franeyi.

uratowali) i miai ^  -■ stawszy tam niKogo, uaraui sirzieiuę wyuraia     T«i,„„ I  . . . , „Wbsli i właściwy o status owo, wytworzonym
dować na nowo. Lecz któż się tem zajmuje Pu- iby. j ak przy rozprawie podawał, w celu sprze- ponownie prezesem, a p. Juliusza Augusta Johna trzeba, aby wyborcy licznie się na zfa^  ẑ .  . sułtana i o gwarancyach zapewnionych przez po-

„  j wiceprezesem i aż do.w pótaego P«JOż= »  S | p r3 n i .  k o L e n c y /o ta  moCarStw ,L  żachodniżp.
dramatycznego kochanka, uśmiechy sympaty Dnia 11 października zakradł się Wincenty Try-
naiwnej, lub motywa patriotycznych sztuk l ś m j  L ^  do gtodoły brata i czekał w niej aż do wie- 
sie z niebezpieczeństwa i z pożaru; to tez uyre- t;„dv tenfce wraz z żona wrócił z jarmarkusię z niebezpieczeństwa i z pożaru; to tez ayru- kiedy tenże wraz z żoną wrócił z jarmarku
ktor każe znosić ilość drzwi, po pierwsze dla tego, | ^ I

l ^ z a o s z i ^ d ż a ;  ni^ zê A p J !yf e L  T a^w ał się ściemniło, wyszedł ze stodoły, wziął śn-  ze sankcyonowaniem ustawy państwowej olifikacyach rozwinie, " ^ j ^ ^ /o s w ie d l iw ia ja z u p e łn ie  wystąpienie Anglii i Francy i.
ilości biletów, a Pt° i Ó ^  dz.v S ,a c h  że wyclio- strzelbę skradzioną, podszedł do okna i ujrzał bra- budowie kolei transwersalnej, sankeyonowaną też do przekonania, b m  f ydja dobrTkraTu ko- P a r y ż *  19 stycznia. Skrajna lewica i radykal- 
by się wcale czytając , ^ z)eT -  fJo ’ ie-o teatru ta siedzącego pod piecem. Chwila do dokonania zogtala ustawa krajowa uchwalona w r. 1880 przez oddać może z największą zs/ ,  na iewica żądają zupełnej rewizyi konstytucyi.
dzący lub  wchodzący tum  ludzi do je^o teatru K ^ n i  wydała mu się bardzo stosowną. Zmie- Sejm galicyjski. W myśl tej ustawy ma być kolej rzyścią, a największą dla obwodu wyborczego p  ż  fg Jgt nia< p odług nadeszłego tu te- 
dusił się po ulicach. Nagle wy^  ̂ , P . 4 S rzył. wystrzelił i na nieszczęście trafił brata w sa-1 ja uwolniona od dodatków do podatków na tak I chluba. ■1 ■ ! niewnl i

me piersi, tak iż tenże natychmiast bez życia na I długo, jak długo trwać będzie uwolnienie jej od

z Jordanowa.
Kolej transwersalna.

Do Pol. Corr. donoszą ze Lwowa.1

dzący lub wchodzący tłum ludzi do JeSO tea-uru i “̂ rodni ^wydała mu się bardzo stosowną. Zmie 
ulicach. Nagle wybucha pożar w Rouen, y ^  , ^  nie^zczęście trafił brata r a r y * .  iv  a uuiu6

legramu znajduje się między wziętęmi do mewoii
r stracn 0^ ™ iaw; ; ^ f ™ zT  I ziemię upadł. I podatkk dochodowego lub wstępującego w jegol Z Petersburga telegrafują do Kuryem ^ r s z a w - \ ^ ^ mi> także osoba, która z misyi F ł a t t e r s a
było wygodnie wczoraj wieczór. ^  gpe}llieniu zbrodni uciekł do dworu, ukrył miejsce innego podatku państwowego. Tak samo I skie(.0> że 18g0 stycznia ukazał się pierwszy nu-    - -
7.V  n o d z i w i a i a c  ś p i e w  p c m  - A .  I  ,  T Y l io l r l r i o i  7TATYB ł  • J  • _ T__ 1 W7 B7 . a U I s y  _ X   f  ATI Tli t a  n l h r / . V r B l R .  I 1

mgnieniu paniczny strach ogarnia wszystkich 
Jakto! Tak nam ' /  . .
w fotelu lub w loży, podziwiając śpiew pcm
lub 
nie 
cyi!

- r  r    ^ , i —•'---7 j  . - .-  i Paryż 19 stycznia. Na linii kolei żelaznej
--------------------------  . . n n i e e z e - l ^  ---------*---------  .uwolnioną będzie kolej transwersalna od wszel- mer q 0i 0SU. Sprzedaz tego dziennika olbrzymia.| g r i v e s  a M o n t a u b a n  przyszło między

ib grę pana ł . ,  a byliśmy nar P n l odbite łałwo go zdradzić mogły. kich innych podatków jakiegobądż rodzaju, któ- W artykule wstępnym Gołos dziękuje Carowi za bot ikami franCuskiemi a włoskie mi do krwa-
ie żywcemj Od c z e g ó ż d y r e f e t o r ^ p o n  | p odejrzenie 0 zamordowanie Józefa Trybuły p a -lreby w tym czasie na cele gminne, powiatowe lub L koflc4 nie kary; | r  nn ’ '  '

strzelbę i krypcie .których ślady na miękkiej ziemi

rv taę:iii i u VL.VQv“ j —  ̂ w | * * a i Pod6|l*20IllC
Dyrektor policyi widząc zamieszame pu i - zaraz na Wincentego, który też takowe n ie-|k raj0we "nowemi ustawamf krajowemi nałożone!

zamysa u a zwykłem postępowaniem swem, gdy mu o zamor- j być miajy. Do pokrycia kosztów wywłaszczenia
I 1  * __ i _____L  J  „  u  1 M PVA Al A  n u l l  I 1 9     i  m2 ^  m  J r .  n I t w A  1 A1VTVT 0 1 1  n t l f ń t l  — I

czności, wydaje rozporządzenia, 
tub trzy teatra,

Telegramy własne „ Czasu. “

tamto, i y V w  ^  W  ^  t ą  drtg  d i  Ł l e i W  P».l<-wie lutegio. Statat
,ę me zdadzą.— Bo w rze ^ rgzelkicbP le‘. bunał się przychylił. Przysięgli jednak uznali Win- które nie są skarbowemi. Dla uskutecznienia tych j do, “ ™ 8i ê wlan ^ n o, ivni0

wej bójki. Dziesięciu rannych.
R z y m  19 stycznia. W Izbie deputowanych in­

terpelował R i c o t t i  ministrów o politykę zewnę­
trzną. D e p r e t i s  oświadczył, że odpowie dopiero 
dnia następnego, czy ministerstwo wogóle zgodzi 
się na udzielenie odpowiedzi na interpelacyę.ą 

,w  razie zgodzenia się na to, oznaczy czas, w któ- 
Ł w ó w  19 stycznia. Sankcyi uchwały sejmo-|rym to będzie mogło nastąpić. C o p p i n o  przedło- 

b a n k u  k r a j o w y m  oczekują na pe-1 ±y\ sprawozdanie o reformie wyborczej, które w pią­
tym miesiącu, a najpóźniej w pierw-1tek przyjdzie na porządek dzienny.

U t y m  19 stycznia. S e l l a  złożył swój man­
dat poselski.

Londyn 19 stycznia. Biuro Reutera donosi

Gdy sala będzie pełna— policzymy 
czy wiecie dla czego? Oto dla tego, że będą la­
tać jak waryaty, cisnąć się jedni na drugich, nie 
wiedząc którędy, nie troszcząc się o to czy drzwi 
z prawej czy z lewej strony, ponieważ będą w tłu­
mie kobiety, dzieci, któro stracą przytomność, 
które zemdleją i upadną, stając się przyczyną u- 
pądku mężczyzn. Mężczyźni stratowani, zduszeni, 
utworzą zaporę tamując przejście drugim.

Niech teatr posiada jak Teby sto wyjść —- lu­
dzie nie będą wiedzieli którędy uciekac. Lzyż 
brakło wyjść na placu Concorde podczas słynnego

szenie. sokosć 1,100,000 złr.

Gospodarstwo handel i przemysł.
Sprawozdanie

z posiedzenia krakowskiej Izby handlowo-przemy-\ai&Vfj ,' ^ \ Cj ^ Jiei j który” jest już zupełnie go-|prezes policyi.

Wiedeń 19 stycznia. Oczekują tu dzisiaj wę- ____________________
Zgierskiego ministra skarbu p. S z a p a r e g o ,  który z Buenos Ayres, że podług depeszy nadeszłej 
•_ I weźmie udział w jutrzejszej obradzie nad stanów-1 z Valparaiso d. 17 b. m. zawartym został pokój 

czem ułożeniem wniosków, które delegacyom mjędzy Boliwią a Chili. Do umówionych warun- 
wspólnym mają być przedłożone. Od delegacyj, jakjków należy między innemi, że Boliwia odstąpi pas 
słychać, mają żądać jednorazowego, nadzwyczaj-1 nadmorski i zerwie wszelkie stosunki z Peruwią.

Do Prager Abendblatt telegrafują z Wiednia, nego kredytu w kwocie 3,100,000 złr. i nadzwy-
że na radzie ministrów postanowiono nie udzielać czajnych kosztów utrzymania armii na trzy mie-
żadnych nowych koncesyj na banki, oraz istnie- siące, po 1,200,000 złr. miesięcznie. Cała więc su-
jących nie przedłużać, ponieważ, wkrótce zostanie ma nadzwyczajnego kredytu wyniesie 6,700,000 złr 
, J-r. . . , • •_____ m l ____ _: » u  t t  I m ; : . . j i q  aHr»vnła riMATiniki donoszą. ż£

M.VUPM. —. W i e d e ń  18-go stycznia 2 gods, 
i  30 minut po poł. Renta papierowa 74 75.— Renta

do Rady państwa wniesionymfSiowy projekt U-1 Wiedeń
- L i _________ * A 1_______ *_____ 1 U A X nnnnlnia o > A . I 111*0703 nnllł>\7

słowej z dnia 11 stycznia.
Po odczytaniu i zatwierdzeniu protokołu z po

towy.

n ° 9 ^ c S . “  U p ™  9M 5  - 6 ,  B g

b s *  r f f i S  t a t aAkcye banku Narodowego
Londyn 119‘30.-

- / a w o l e n i a  s i e  P o n t - T o u r n a n t ? — A w r o k u  1837 n a  przedniego posiedzenia ,  sekretarz Izby Dr Leo
tham p de Mars? A w tysiącu innych o k o l i c z n o - 1 Tn,," a’ !, 
ściach p o d  g o ł e m  i .
" ^ n ^ e T s S ^ p y u S '  “z y t e k S  wyjść w ko-1 cukru.” Od kilku bowiem lat wprowadzono w han- 

e Śgo Krzyża w Warszlwie? — Posiada on del cukier w kostkach (W urfdzuker) sprzedawa- 
s z e ś ć  górnych a t r o j e  dolnych wyjść! Mimo to ny _ 
tłum zbił sie w jedną1' masję u jednych drzwi, napisu 
Skutki wiadome Ten' sam wypadek zdarzył się ważeniu
we Lwowie w kościele Jezuiekhn przed kilku laty. kilo wyrównywany papierem

, Wiedeń 19 stycznia. Trybunał kasacyjny za ho-ho —
twierdził wyrok Tarnowskiego sądu przysięgłych Akcye faedytowe SiO 25. — Londyn^ 119 d a

W:Iprzeciw liwerantowi armii H e r z o w i  R a p p a - 1 D u ^ ty  ^ 'G G  ^ ^ ^ 1 -  /  Akcye kolei
. »  i „  nni ' eA Akcye kolei

‘F e l e g v s t n y  i t s o ś o w e  Gazety Lwowskiej: I przeciw
tysiącu mnycn u K u u ^ u u -ip ii™ ,^ ! 1”;™'' “ “f — - —— -— o- r- Juliusza I z dnia 18 stycznia W i e d e ń ,  pszenica p W i e d e ń  19 stycznia. Dziennik Kapitalist do-1 kolei Karola Ludwika 29L50 - r “:_:

n i e b e m  i wśród placów, Grossego w którem tenże zwraca uwagę sfer ban- 13 -  złr. ^  ™ ~  . nosi że wfidomość o upadku banku de Lyon et de la Lwowsko-Czeraiowieckiej 167 -  -  Akcye kolei
onv miały wyjścia?" | d lu jących  na.niewłaściwości dostrzeżone w h a n d l u j -  0 _  d o ^  J X ie rd z a  się. Na wczorajszej jednak L ę g . pćd.-wschodn. 1 5 9 - .  ^

p r.*10,000 liter procent od32-25 do 3250 z łr . - |g ie łd z ie  zastaw! galic. Zakładu

którym rzeczone żyto
i e / L ,  .  nani Zemdlała, za-1 skrzynki bywają wyścielane. Tym sposobem też I wy 4750złr- — S z c z e c i n :  pszenica

czas na ozen, p P . , ‘- ' kupcy trudniący się cząstkową sprzedażą tego złr.; rzepik (jesień.) —*— złr. — P a r y ż :  mąkj
V y 1    - _    *   1  1  ^ . . .  ̂  m i .  I  i  K O  G K  /  r' • ano*: „Wody!" — Publiczność sądząc, że się 

ii, rzuciła się do wyjścia głównego, pchała się 
dusiła — i wydała .. 13 ofiar.

J e d n ą  t y l k o  r z e c z  t r z e b a b y  n a k a z a ć :

gatunku cukru, płacąc za cukier zamiast towaru 159 kilogram. 66 25 złr.; olej rzepakowy 7750 
nabywają 1 — 3 ^  papieru. Podając fakt ten do jzłr.; spirytus —•— złr. — W r o c ł a w :  pszenica 
wiadomości publicznej domaga się p. Grosse w in- złr.; owies —*-

ryskiego jeszcze nie jest wyjaśnionem.
Berlin 19 stycznia. W motywach, które po­

daje rząd, w sprawie ustanowienia poselstwa przy 
stolicy papieskiej, podniesiono szczególnie tę oko-1 
liczność, że odkąd nastąpiła zmiana na tronie apo­
stolskim w osobie Ojca św., ustały formalne przy-

Nowa renta papierowa 
węgierska SS^O.

BED AKTOR ODPOWIEDZIALNY I  WYDAWCA

A n to n i  K łobuŁ o teeM ,

f i
l i

jg&waHtafeTg 19 stycznia..

featele papierowe rosyjskie m  100 n . . . .
fi Bufes! srebrny o h r fe s k o w y .......................-

Marki niemieckie i# 100 marek . . .
Dkkst w a i n y .......................
iO-frankówki
Emparytó w a ż n y .......................................  •
srebro‘sustrysekie sa 100 * .  . . . • •
kupony arebrne płatne *s 100 sfer • .  • • ■

L isty  sm ia w m  i  obUgi, 
pożyczka krajowa galicyjska. • «

I  Oi iłgacye indemnizaoyjne galicyjskie „ ^

| d>5 listy cast. Tow. kredyt, ziemsk. . _ I  £
6?i .bity cast. Tow. kredyt.ziemak. . | | o  
W  iisty „ banku hipot. . ■ ! 13 S  
tyZ listy drains gslie. zskl. włość. . ! I  3 

listy zast. gal. zakl. kred. wło. za 100 złr.
S*< listy zast. Banku hipot. gal. s pro. 10$
5$ liaty zast. „ „ zwrotne za 40 lat

257, listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 
za 36 lat, srebrem za 100 złr. w. a. .

6yi listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 
za 36 lat, banknot, za 100 złr. w. a.

6 listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 
za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. . 

listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot, 
za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. .

5$ listy zastawne Król. Pol. z r. 1869 [ „ 100 rubli] 
4$ listy likwidacyjne Królestwa Pol. [„ 100 rubli]

Akcye kolejowe i  bankowe.
Akoye kolei Karola Ludwika . . .  po złr. 210

„ „ Lwowsko-Czerniowieckiej „ 200
„ banku hipot. we Lwowie „ 200
„ banku gal. dla h. i prz. w Krak .  200

Losy krajowe.
Losy miasta K ra k o w a ................................   . .
Losy miasta Stanisławowa  ............................

s .3.« O
l i
O a

płaca żądaj

123 ^  
1 56 

£8 -  
5 57 
9 42 

i 9 68 
100 — 
§9 §0

124 — 
1 68 

68 70 
5 66 
9 50 
8 88 

109 -

101 50
100 25 
96 -

101 -
101 25
102 -  
94 -

102 — 
99 -

102 50 
1.01 60 
97 50 

102 -
102 50 
104 -
95 50

103 50 
100 50

98 — 100 -

100 - 102 -

100 - 103 -

103 — 
98 50i3 
85 50 g

106 — 
99 50.-2 
86 85 g

294 -  
163 -  
305 —

298 — 
166 — 
315 —

19 -  
25 50

20 50 
27 —

4% 
47,7.
ń

T C le d e ń  18 stycznia 
Obligi długu państwa,

47SV, Kenta papierowa . . . . .
4 7 , V, .  srebrna . . . . . .

„ słota . . . . . . .
Losy s  roku 1854 po 250 dr,

„ 1860 „ 500 s
* 1860 „ 100 „

: B 1864 8 100 ,
B 1864 s 50 ,  

Losy UosBo-Ssnten . . . .
ObUgi ittdmnisGcyjns.

. . . . .  1 0 7 ,  podał 
Bukowińskie . . . .  ,  ,
G a licy jsk ie ............  ,  s
M o ra w sk ie ............  ,  ■
Niźszo-austryaokie . • * *
Wyższo-austryackie . . ,  „
S z lą s k ie .................  * n
Styryjskie . . . .
Siedmiogrodzkie . .
Węgierskie . . . .
Wegipr. z klauz. 1867 
5 *  Obiig. poż. kolei węgierskiej 
6$  Kenta węgierska ziutó . . . .  
4 7 ,$  „ „ (za Ostbahn).

Akcye  bankowe.  ^
Anglo-austryackiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit węgierskie . . 140 „

„ austryackie . 80 „ 
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 „

B n węgierskie . 200 „
D epositen -B ank..................... 200 „
Escompt Gesell. niż. austr. . 500 „ 
Gal. Banku dla Hand, i Prz. 200 „ 
Austro-weg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „
D nionbank................................. 100 „
Verkehrsbank ogólny . . .  140 ,  
Wied. Bankverein . . .  .1 0 0  B

Akcye kolei.
A lbrechta.....................  200 złr. bez$
Alfóld-Fiume. . . .  200 ,  5$

75 80
76 30 
92 8>

119 50 
132 W

171 15

77,
n
n

75 45
76 45 
93

120 50 
183 -  
135 
171 76 
169 -

106 25
100 
100 50
104
105
103 — 
108
104 — 

98 -  
98 -  
98

133 25 
118 40

253 75 
317 2 
305 50

880 —

824 -  
128 25 
150 — 

28 25

164

ICO 76 
101 -  
104 40| 
106 -

104 76
99 
99 -  
99 -  

133 75 
118 70 

96 50

133 26 
260 
£54 2.* 
317 76 
30i> »

890

826 i -
128 V7t 
150 5 ? 
128 7f

165 ^

słr. 5$Donau - Dampfaoh. - Gra.
Elżbiety . . . . . .  210
Linc-Budweis . . . .  200 * *
Salzburg-Tyroi . . • 200 » »
Ferdynanda Nordbahn ■ 3050 s B 
Franciszka Józefa . . 200 a a
Gal. Karola Ludwika . HO » a
Koscyoko-Oderberg. . 200 « »
Lwowsko-Giern.-Jawy. 200 » ■
Nordwest auatr. . . .  2 0 0  » 9

n Lit. B. 200 9  »
K u d olfa ............................  200 9 9
Siedmiogrodzka I . . 200 * B
Staata-EisenB.-Graell. . 800 a »
Sfldbahn (Lombardy) . 200 ,  ,
Theiabahn (Cisańska) . 200 ,  0
Węg. gal. Łupkowska. 200 „ «

„ Nord-Ost . . . 200 „ „
„ Westb. Stuhlw, . 200 „ B

Listy zastawne.
6 $  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5'/, Boden Credit allg. złotem płatne 
5 */ 9 9  papier. 33 lat
6 '/, Tow. kred. krakowskiego 18 lat 
7*/, Listy dłużne Włośo. „ 20 lat
67 , Towarzystwa kredyt. B 36 lat 
5 7  •/ B ,  złote 36 lat
4*/) Gal. Tow. kred. ziemsk. . . . .  
57, Gal. Tow. kred. ziemsk......................
57 . 9 9 .  ,9 nowe 37 lat
67 , » Bank. Hipot. lwów..................
6 */, „ B Włość. 9 • • • •
57 , Bank austr. węg. (National.) wal. a. 
57 , Szląsko aust. Bod.-Kredit-Anstalt 
5%7, Węg. ogól. Bod.-Kredit 34 lat 
5% 7. 9 Boden Kredit-Institut. .

Priorytety kolei.
Albrechta. . . • • . 300 złr. 57,
Alfóld-Fiume . . . .  200 „ B

B Em. 1874 . 200 B „
Donau-Dampfsoh. 100 i 200 „ 67,
Elżbiety ........................100 „ 4 7 ,7 ,

.  Em. 1862 . . 300 „ ,  „

tfdają
549 — 552 -
209 50 210 50

183 - 184 -
2500 2510

198 - 198 75
299 50 300 -
141 — 141 50
167 — 168 -
216 - 217 -
i33 50 234 -
167 — 167 50
159 — 160 -
313 75 314 26
141 50 142 -
247 - 248 -
168 - 158 60
157 50 168 50
161 50 163 60

119 — 119 30
100 - 100 26

------ _ 104 50
105 75 106 75
101 50 102 50
99 — ---------------

96 25 96 76
101 25 101 -
101 25 101 -
101 - 102 -

—  — 102 -
100 40 100 60
101 25_ — 99 50
101 25 103 -

95 - 95 50
— — 93 75

--------------

98 73
— «• —— 98 75

Elżbiety Linz-Budweii . 200 złr. 6 $
B Em. 1870. . . 200 * 9
9 .  1872. . • 200 * b
” Suzb.-Tyr. 1873 200 B ,

Eporiei. Tani. węg. ezęM 300 B .
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . . . 4 / ,$

.  .  wal. auatr. . . .  9
i  Mor.-S*l|s. Unia 1871/72 5$
9 poł. 14 milion. 1872 . «
9 poż. 1876 r. . . 1 0 0  złr. 5$  

Frano. Jozefa Em. 1867. 200 „ a 
9  Em. 1873 . 200 ,  .

Gu.-Karol.-Lud. I  E m .. 800 s 9  
n ,1 8 7 1  800 ,  »

* D I 9 I 8 7 2  300 ,  .
Koszyoko-Oderb. . • • 200 » »
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 „ 4 7 ,$  

H B 1867 300 B 4$
; m  9 1868 300 9 .
9 IV .  1872 300 9 9

Nordwestb. austr. . . . 200 „ B
B Lit. B. . 200 9 »

" „ Em. 1874 200 „ „
R u d o l f a ..........................  300 B B

Em. 1869 . . .  300 9 *
" Em. 1872 . . .  800 * 9
,  Salzkam. gut. zł. 200 B „

Siedmiogrodzkiej 1 . . 200 - „
Staatseisenbahn . . . 500 a.  3$
Siidbahn (Lombardy). . 500 fr. 3$

B . 200 złr. 5$
Theissb.-Gesell..................  „ B
Węg. gal. Łupków. . . 200 B 9

B 9 HEm. 200 9 .
„ Nordost . . . .  300 B „

9 złotem . . 200 „ B
B Westbahn. . . .  200 * „

B Em. 1874 200 -
Losy.

5 $  Donau ReguL . . . . złr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . B 100

Węgierskie . . .  100
Tureckie . . .  a.  400 

owe . . . . .  złr. 100

żądają
102 25 102 7f
102 — 102 40
102 — 103 -
101 75 102 26

_  o— —  — -

105 -
101 50 _  .—

106 - 106 76
106 50 —  —

105 50 106 -
101 20 101 50
101 20 101 60
99 50 100 -
------ 97 -

96 60 97 -
—  ---- 95 -

100 - 100 50
96 75 97 25

66 -
102 — 103 -
100 75 101 60
120 50 ----------

98 80 99 3
—  — 93 -
__  __ 98 60

115 75 116 25
90 — 90 50

176 50 177 —
129 50 130 -

—  -- 117 60
101 50 102 -

94 25
90 50 91 —
_______ 91 -

112 80 — s
96 50 97 —11
92 25 92 76

115 - 116 -
124 50 125 -
116 76 117 50
25 5C 26 -

176 26>177 25

^ B on su -D am p faeh .
Inszpruku........................
Keglewieha . . . . . .
Krakowskie . . . . .
Ofner (miasta Budy). .
P a l t y ................................
R u d olfa ........................
Salm a........................... *
Salzburgskie...................
St. Genoia . . . . • 
s tanisławowskie • • •
4 7 ,7 , Tryrateńskie . .
4 7 , 9 • •
Waldateina...................
Windisohgratzs. . ■ •

Waluty.
Dukaty ważne .  .....................
20 frankówki .  .....................
Imperyały rosyjskie . . . .  . 
Funty sżterl. angielskie . . . 
Liry tureckie złote . . . 
Marki niemieckie za 100 marek 
Rubel papierowy za 106 . . .

107,
20
40
42
107,
42
20
42
20

105
60
21
21

S iw ó w  18 stycznia.
Akoye Banku hip. gal. 200 złr.. 
57 , Listy zast. Tow. kred. ziem.
47, 9 9 9 9

57 , 9 9 t) 9
67. 9 9 Bar*-- *“
67 , ij 9 9 ” iu»“  8“*"
5 7 , Obligi indemn. gal. 57, podat. 
67, t  pożyczki krajowej

37-letnie.
hip. gal. . 
włość, galio.

W a r s z a w a  18 stycznia.
57, Listy zastawne nowe 1869 r. .

kupon
47, Listy likwidacyjne. . . . .

kupon

płaeą żądają
39 50 40 50
_ _  — 116 50
23 — 24 —
17 50 --------------

19 - 20 —
40 75 41 25
87 - 87 75
20 — 21 —
_________ 52 50
23 50 24 50
49 - 49 50
26 — 27 —

127 — 128 —
64 — 66 —
------ 38 Z

5 59 5 61
9 46 9 47
9 70 9 72

U  85 11 90
10 70 10 72
58 30 58 35

123 25 123 50

306 — 310 —
100 80 101 80
95 90 96 90

100 80 101 80
101 50 102 50
101 75 103 50
99 75 101 -

101 25 102 75

rab.|kop. rub.|kop.

99 15
—  — 036 —
___ ,, — 86 60

52 —
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(197-2 2)

Za dusze S. p.

Andrzeja Rydzowskiego
i

HELENY z RZESIŃSKICH
Rydzewskiej

odprawionem będzie
Nabożeństwo żałobne
w piątek dnia 20 stycznia b. r. 

o godz. 10 zrana. 
w kościele 00. Kapucynów

O S O B A  “H
z bardzo dobremi świadectwami, poszukuje miej­
sca jako gospodyni albo panna służąca; uzdat­
niona jest do wszelkiego zajęcia, w sile wieku 
i zupełnego zdrowia. Bliższa wiadomość w domu 
WP. Falkowskiej przy ul. Gołebiej na II. piętrzę. 

*269,

l  14-letn i, z Ukończoną^  , n . klasę gimnazyainaf
pragnie znaleść umieszczenie jako p r a k t y k a n t  
w handlu galanteryjnym lub bławatnym na pro- 
wincyi. Listy uprasza się adresować pod lit. A. B. 
w Krakowie, K l e p a r z  L. 8 na dole. 268-1-2)

t f ó s e f  M o z f o w s l i i
w Krakowie, ul. Floryańska L. 8, 

poleca swój w i e l k i  s k ł a d  o b ó w i a  
m ę z k le g -o  zaopatrzony na obecny se­
zon w tak giuba jak i balowe obówie, także 
i dla dzieci; w jaknajlepszym gatunku. —

1 rzyjmuja zamówień a i reparacje z a  
u m i a r k o w a n ą  c e n ę .  (270-1-3)

Dom z ogródkiem
uurowany, składający się z trzech pokoi, 

I nyży i kuchni oraz z dwóch pokoików na 
I górze z przybudowaniam i drew nianem i go- 
j spodarskiem i —  pod każdym  względem po­

rządnie i wygodnie zbudowany 
je s t d o  s p r z e d a n i a .

M iejsce i bliższe w arunki oznaczy pan 
I B .  M i i l d n e r  w  G o r l i c a c h .  

(3236-12-12)

Zawiadamiam Szanow. Rodziców 
i Opiekunów, że jak lat poprze* 
dnieli, tak i w r. to. szkolnym, a 
mianowicie od II półrocza I§83 
mając bardzo obszerny i wygo­
dny lokal, mogę przyjąć na mie- 

jszkanie i stół kilku uczniów do za- 
I kładów naukowych uczęszczających,
I przy troskliwym dozorze‘i opiece pod 
] przystępnemi warunkami. — Lekcye 
muzyki, nauka języków i korepety- 

J cye szkolne w domu. — Kgłoszenia 
I ustne lub piśmienne przyjmuje

A. F U R M A N K IE W 1L Z ,
róg uiicy Karmelickiej i Batorego 

| (192-3-8) JL. 35 nowa, I piętro.

NEPTUN”

ffiMOIOM
w sile wieku, żonaty, pełni lat 19 stały 
obowiązek ekonoma w większych skarbach 
obecnie lat 12 zostaje w większym majątku, 
mogący się wykazać chlubnemi świadectwa- 

|mi, przyjmie obowiązek w Galicyi, Podolu 
lub Królestwie. Wiadomość pod L. W. O. 

[ulica Basztowa w Krakowie. (3131-6 6

1
Ślusarz-maszynista

żonaty, mająty 40 lat, który już pracował 
jąko maszynista, pohukuje posady.

Adres: A. C. H r . 15J poste restante 
B a t i b o r  O /S . (265-1-3)

"MPierwszorzędny handel rozsyłkowy ka- 
-P- wy poszukuje z d o l n y c h  p o d r ó ­
ż n y c h  odwiedzających prywatnych i wła-, 
śdcieli hoteli. Tymczasowo znaczna prowi- 
zya, później w danym razie stała płata. 
Oferty w niemieckim języku z poleceniami 
przyjmują J .  G . U h f r l c h  «fc S o h n  
w H a m b u r g a .  (240)

Fralnia rękawiczek
(po 8 i 10 cnt. od pary) 

p r z y  u l i c y  B r a c k i e j  p o d  H r .  7 ,
dawniej przy ulicy Franciszkańskiej. (271-1-3;

T j  e s c i
poszukiwani dla rozprzedażv

kawy osobom prywatnym
za-zaiiczką. — Tylko mający rzeczywi-ue 
większe koło znajomych, zechcą- nadesłać! 
swe tferty pod lit*, r. R . 704  do biura 
ogłośuń pod firmą H einrich Eisler! 
w Hamburgu. (266)

1 T D M  
tłuste i g licerynow e

w największym wyborze
■u W ilh e lm a  I^enza

w Krakowie. (m 6o >

Słynne b r z y t w y  szwajcarskie
Jaquee Lecoultra w Sentier.

1 brzytwa z 1 ostrzem 2 zł., z 1 ostrzem 
w pudełku zł. 2-50, z 2 ostrzami zł. 3-75, 
z 3 ostrz. zł. 4-50, z 4 ostrz. zł. 5, z 5 ostrz, 
zł. 5'50, z 6 ostrz. zł. 6, z 7 ostrz. zł. 6'50 
1 pasek wraz z pastą od zł. 1-60 do zł. 2-50. 
Pendzle i mydła do golenia od 35 c. do 1-20. 
Jedyny skład oryginalnych w Magaz. broni 
P. J. Demmara w Krakowie [2797-8-J

ZAMÓWIENIA NA (3199-23-)

wino sza m p a ń sk ie
przyjmuje J. Ł. Ameisen w Krakowie.

Do Królestwa Polskiego
na wieś, bliisko stacyi kolei Warsz. 
Wiedeń., p o s z u k u j e  s i ę  s t a -  
f e g o  n a u c z y c i e l a - m e n t o -  
r a  d o  1 5 - l r  t u .  g ł u c h o n i e ­
m e g o .  —- Warunki korzystne. — 
Wiadomość J . W . Warszawa , ulica 
Włodzimierska L. 11, Nr. mieszk. 4. 

(3215-10-10)

Poszukuje się do kupna kilka
kuf na okowitę

większych rozmiarów, nowych lub 
używanych, w dobrym stanie, z drze­
wa dębowego. Łaskawe oferty z po­
daniem rozmiarów i ceny za hekto­
litr objętości, uprasza się nadesłać 
pod lit. F .  T .  poczta D y n ó w .  

(198-2-3)

zakład kąpielowy w Tarnowie
otwarty z dniem 1 stycznia 1882 r. od godz, 7ej rano do godz. 
lej w południe i od godz. 2ej popołudniu do godz. 8ej wieczór

a mianowicie:

Łaźnia parowa
dla panów: we czwartek, piątek, sobotę i niedzielę, c e n a  25 c .  

dla pań: we środę przedpołudniem, c e n a  4 0  C.

Kąpiele wanienne codziennie
wanna I. klasy 50 c., wanna II. klasy 35 c., natryski codziennie

cena 12 c.
Zakład jest zamknięty w niedziele i święta popołudniu, 

w uroczyste święta przez cały dzień. * (3354-5-6)

CHOROBY PIERSI
Osobom dotkniętym chorobami piersi, kanałów oddechowych albo 

płuc, jako to : nieżytam i, suchotami, katarami i uporczywemi kaszlami 
nąlezy uzywac

SYROPU Z P0DF0SF0RANU WAPNA
PP. GHIMAULT I K “

Lekarstwo to od wielu lat przez lekarzy całego świata zapisywane 
sprowadzało zawsze zadziwiające uzdrowienia.

Pod jego wpływem ustaje kaszel, znikają nocne poty i stan gorączkowy 
chory przyjmuje pokarm jak należy i przychodzi w krotce do dawnego 
zdrowia i tuszy. ®

Żądać podpisu GRIM AULT i Ko i pieczęci francuzkiego rządu. 
S k ł a d  w  P a r y ż u ,  8 ,  u l i g a  V i v i e n n e  i  w  g ł ó w n y c h  A p t e k a c h .

W KRAKOWIE w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka (215-1-)

NA KAR N AWAŁ ,
K w iaty

w w i e l k i m w y b o r z e  — sztuczki Da
suknie balowe 

i gorsety,
w najlepszych gatunkach — przysposobił 
Magazyn pod firmą Mnie Anna, ulica 
S z e w s k a  Nr. 228 w Krakowi.. (83-5-5)

Piękne parcele 
budowlane

przy ulicy K a r m e l i c k i e j  i B a ­
t o r e g o  są do sprzedania.—  Bliższa 
wiadomość w biurze Rady powiato­
wej krakow skiej. (2860-11-12)

U© sprzedania -® | 
dom piętrowy z ogrodem, 

szuba niedźwiedziowa.
Wiadomość w fckładzie Nasson przy ulicy 
S ł a w k o w s k i e j  pod L. 10 w Krakowie. 

(69-2-3)

Państwo
CHOMIAKÓWKA

posiada na sprzedaż w rewirze Pszeni- 
czn ik i, w oddaleniu 1 J/2 mdi równej 
murowanej drogi od dworca kolejowego w 
Stanisławowie, 3 5 0 0 —3 0 0 0  sztuk  
pięknych m ateryałow ych dę­
bów od 30 cautjm tr. aż do 1 metra 
śre tnicy grubych, a 8—15 metrów w ma- 
teryale długich położonych, zresztą w miej­
scu nowo budować s ę mającej kolei trans­
wersalnej Stanisławów-HusiatjD. Chęć ma 
jący ku, aa takowych, zechce się zgłosić 
do właścicielki dóbr Karoliny Hrabiny Hu 
sarzewśkiej w Kr a k o wi e ,  ulica Poselska 
Nr. 8, albo do zarządu w Of i omi &kówce  
pod Tyśmieifirą. (250-2 )

Zarząd dóbr Chomiakówka.

$Założona 
r. 1679. A f c /

<o/

r I

-V ja'-

£  i -  &ł / f
FABRYKA 
wybornych 

^  holenderskich 
l i k i e r ó w ,  

/w  Skład fabryczny:

±  W I E M ,
I. K o h lm a rk t 4.

Dla dogodności Szanow. 
Publiczności są te likiery 
prawdziwe do nabycia 
także u znanych słyn­
nych firm. (128-4 12)

i

Na giełdzie wiedeńskiej
zyskać może tak przy tak przy t e n d e n c y !  na z w y ż k ę  jak 
z n i ż k ę  wiele pieniędzy ten, który najprędzej i najdokładniej 
obznajomiony jest o wszelkich czynnikach mających wpływ na 
bieg kursów wartości giełdowych.

Wskutek mojej długoletniej praktyki i związków z zagrani- 
cznemi miejscami, z przyjemnością mogę wszystkim szanownym 
komitentom dostarczyć z a w c z a s u  podobnych M i e l c e  w a r -  
t a j a c y e l i  i n f o r m a c y j .

O b j a ś n ie ń  I r a d  n a  k a ż d a  s p e k n l a c y ę  udzie­
lam jaku aj chętniej i wypełniam jaknajkorzystniej wszelkie rodzaje 
operacyj giełdowych.

Również mogą kupione przezemnie efekta tak długo pozostać 
u mnie na spekulacyi, dopóki nie zostaną korzystnie zrealizowane.

Ponieważ obecna pora jest szczególnie korzystną, przeto po­
lecam usilnie, aby Je) bez korzystania nie pominąć, lecz uchwycić 
trafnie sytuacyę. * (127-9-13)

H e r m a n n  K n t t p f lm a c l t e r ,
D om  b a n kow y i  g ie łd o w y  w  W iedn iu , H oh en słau fen gasse 2 .

Adres lelegramowy: Bankhaus, Knopflmacher, Wien.

P laster  T hapsia
LE PERDIEL-REB9HLLEAU

jedynie przyjęty w Szpitalach 
jako najlepszy, najdogodniejszy, 

najpewniejszy i najmniej kosztowny 
ze środków

przeciw
KATAROM, KASZLOM, ZAPALEHID 

DTCHAWEK, PŁUC, CIERPIENIOM I BOLOM 
REUMATYCZNYM I ARTRETYCZNYM,

ete, ets.

Dla uniknigGia narzekać słusznie zarzu­
canych plastrom naśladującym Thapsia 
Le Perdiel-Reboulleau wymagać na­
leży we wszystkich aptekach, rysunku 
i podpisów powyżej umieszczonych 

(poczwórnie zmniejszonych).
Skład, v  Krakowie w aptekach p p .  TraucxuA-

skiego i Medyka.

.103 17)

GRUNTOWNA i SZYBKA POMOC 
«Ua cierpiących na żołądek f spodnie części ciała.

Utrzymanie zdrowia zależy po największą) części od czyszczenia i ozystości soków i 
krwi, tudzież od ułatwienia dobrego trawienia. Aby to osiągnąć, jest najlepszym i najsku­
teczniejszym środkiem. J JO ra l o i f  B a lsa m  ż y d a

Dra R O S Y ................ ........................................................
ożywia całą czy

bSTk a E K t o T o iffiA S Y  kwaSa* : tomicŁ C
ZAFLEGMIENIE, HEMOROIDY, PRZEPEŁNIENIE ŻOŁĄDKA POTRAWAMI itd .,i ts t pe­
wnym i uznanym środkiem domowym, który z powodu doskonałego skutku zyskał w bar­
dzo krótkim czasie ogólne rozszerzenie.

Wielka flaszka kosztnje 1 złr., pół flaszki 50 cnt.
Można przejrzeć bardzo wiele podziękowań. — Balsam rozsyła się na wszystkie stro­

ny za zaliczką należytości. ___________
Ś WI A D E C T WO .

Wielce Szanowny Panie!
Z wdzięcznością donoszę Panu, źe Pański Dra Rosy balsam życia pomógł mi zupełnie 

w mojem przez 8 miesięcy trwającem cierpieniu, t. j. kolkach ca piersiach w połączeniu ze 
strasznemi wzdęciami i kurczem żołądkowym.

Odkąd używam ten środek jestem zupełnie zdrowym i czuję się dobrze czego nie 
mogłem osiągnąć mimo wszelkiej pomocy lekarskiej. Zechciej Pan zatem przyjąć mofe ser­
deczne podziękowanie. Leczniczy tego środka polecam wszystkim podobnie cierpiącym 

Trnieny Oujezd. * J '
J ó z e f  T y r l,  bednarz.

ZWRACA SIĘ UWAGĘ!
• Cele“? uchronienia si? od niemiłych nieporozumień, upraszam kupujących zawsze wy- raźnie zazaciac i

Dra Rosy Balsam życia
z APTEKI B. FRAGNERA w PRADZE, gdyż dostrzegłem, żo kupującym w niektórych 
miejscach dowolną jaką miksturę dawano, jeżeli oni poprostu balsam życia, a nie wvrn/me 
Bra Rosy Balsam życia zażądali.

P r a w d z i w y  B a l s a m  ż y c i a  D r a  R o s y
jest do nabycia tylko w głównym składzie w Pradze, w a p t e c e  B. Frairnera.
Kleinseite, Eck der Spornergasse Nr. 205. :

Składy prócz tego znajdują się: w Krakowie u ł .  Trauczyńskiego apt., A. 
Rylskiego apt., W. Medyka apt., A. Siedleckiego apt., U. Markiewicz apt 
A. Stockmara apt.; we Lwowie u 9E. Rnckera apt., Jak. Bie.sera apt., j!
Piepegs aptek., m. Krzyżanowskiego H . B l a m e n f e l d a  apt ; w B o r -.    r™ "!   - J  . .. . . . . .  . .  . . .  n i u n t i u u o o  a
i i n o w l e  u JM. W le m c z e w s k ie g o  apt.; w U o l i o l e  u I I .  W e is ,®  apt.; w D r o h o ­
b y c z a  u I I .  B l a m e n f e l d a  apt.; w K a n o z n d z e  u B a d .  H e g e r a  apt.; w H o  
ł o m y i  u Jf. S id o r o w łc z a  apt., E d . Sternal® apt.; w L lp n l k a  n i a ł e l  u A n ir . 
E u c h s a  apt.; w M o w y m  S ą c z a  u W .  F i l i p k a  apt., B .  J T a k a b u w a k le g o  apt • 
w P r z e m y ś l a  u L . M a h l h z  apt.; w P r z e m y ś l a n a c h  u E . B a r a n o w i k l e g o  
apt.; w R y m a n o w i e  u W .  W o j t y n k i e w i c z a  apt.; w S a m b o r z e  u J .  A le x ie w l*  
c z a  apt; w Z y w s n - X a b f o c ln  u A . B l n m e n i h a l a  aptek.; w S t r y j a  u L e o n a  
(„ t tr in e r a  apf., J n l .  * g ó r s k i e g o  apt.; w T a r n o p o l a  u E . J o m r o g i e w l e z a  apt 

Vyszystkie apteki w Austryi, jakoteż handle materyalne i korzenne posiadaia skład 
wymienionego balsamu. ■

Tam że jes t  do nabycia:
Prazka uniwersalna maść domowa
pewny i doświadczony środek na wyleczenie wszelkich zapaleń ran i wrzodów 
lakowej używa się z pewnym skutkiem na tupalenia, zatrzymanie m eka i stu>ar<r . .w .  

pieni kobueej przy odłączaniu dzieci; przy abieetaeh, krwawych miodach, rojią-y h ,V L , ,  
siczach, karbunkulaeh; przy wrzodach paznogciowych, przy tak zwanym robaku na ' „0£
lub u ręki; na Zatwardziałości, spuchnięcia i nabrzmienia gruczołów; przy nuroślrx^ h ł 
i martwej kości-, przy nabrzmieniu reumatycznem i gośccowem; na chroniczne „ jżZ u ,..
na nodze, na kolanie, na ręce i na biodrach; na zwichnięcia-, na Zalatywanie u  J Ż „ rhnr„ h . 
pocenie s ę nóg i nagniotki; przy popękaniu rąk i  liszajów m popadaniu się .’.:.Ar .. . n., ayhj ’. „- 
uklueia owadów-, na zastarzałe stłuczenia i jątrzące lię rany; na bolączki rakuZ,.' o tŻ /-, nie , ,  
nog; na zapalenie tkórne i t. d. > ' v e l -
, Wszelkie zapalenia, nabrzmienia, zatwardziałości, spuchnięcia leczą iB:e w baikrótarwm 

czasie; gdzie jednak doszło już do ropienia, tam wrzód tdzHepia t t f  i goi C la - -  ■
bez bóln. J 7

W puszkach po 35 1 30 c.
krótszym czasie

(1865-13-15)

Brata mego

IGUSTAWA TUCHOŁKĘ
I upraszam, aby mi w ważnym intere- 
Isie familijnym jak  najprędzej podać 
raczył dokładny adres swego pobytu 
na ręce W go Serafina Żychlińskiego 

| kupca w Poznaniu. (230-2-3'
P o z n a ń  d. 31 grudnia 1881 

E łib ie ła  Tuchołka.
r.

MA KARMA W AŁ.
SALON MÓD

przy ulicy Szewskiej pod Nr. 8 
zaopatrzony w świeże kw iaty pary- 

I skie, koronki i t. p .; suknie balowe, 
I okrycia , kostiumy, wykonywa jak - 
I najspieszniej. (244-3-5)

K le m e n ty n a  C h o je e k a .

P I N A B Z
I biegły w języku polskim i niemieckim wpra­
wny w piękne i szybkie pismo, poszukuje 
umieszczenia z kaucyą lub bez kau: yi. Adr. 

I pod liter. K. K. 25 poste rest. Kraków.  
(259-2-3)

P o c i  ia  pijafistia.
Imoże być wyleczonym przez doskonały od wielu 
I lat uznany środek. Szczęście wielu rodzin zostało 
I przez niego znowu przywrócone. Dla otrzymania 
I tego środka należy się udać z zaufaniem do pod 
| pisanego. (223 2 12

R e i n h o l d  l i e l / l a  fl‘. fabrykant 
w D r e ź n i e  W .  w (Saks nii).

Dla handlarzy zboża.
Podpisani poszukują bezpośredniego za- 

stępstwa znacznych domów dla dostawy 
złoża wszelkiego rodzaju i nasion lnianych 

| dla Erfirfu i okolicy. (233-2 2)
G e b r u d e r  K m n s t ,  

handel komisowy zboża i płodów 
krajowych w Er furcie.

Na żądanie bardzo dobre polecenia,

W  S K L E P IE  KORZENNYM

| F a t e r n a c I i t a
przy ul. Floryańskiej L. 6, 

oprócz wódek, hkworów, rumu, wma 
i zwykłych towarów korzennych, 

znajdują się obecnie:
I wyborowe O w o c e  T y r o l s k i e  w róż­
nych gatunkach i K a l a f i o r y  — ora? 
P iw o  i B o k  wystałe w b u te lk a c h .  
Wszystko po cenach bardzo umiarkowaćvch.

1 (247-2-10)

NAJNOWSZE TANO 
KARNAWAŁOWE

wyszły
N A K Ł A D E M  K S I Ę G A ^

Seyfartha i Czajkowskiego
we Lwowie,

A n t o n i e g o  F a n h a n ^  
kapelm istrza  30 pułku piechoty;

La dame aux Camelias, walce pośjyj 
cone S a rz e  B e r n h a r d t ,  z pf 
tretem w roli tytułowej, cena 1 p 

Litwinka, Po lka francuska, 45 c. 
Koły lubysz, luby duże, D um ka i % 

łomyjki, 65 c.
Marzenia, kadryle, 70 c.
Z  pod Racławic, trzy  mazury, 65

•Fana liopfa
(kapelmistrza 55 pułku piechoty) 

Jeanette, Polka franęaise, cena 54
Majnowsze !»ieśnj 
Ani. rowicza:

Na kwiatach śni czarnobrewa, 52 t 
W  dal, ach w dal, 55 c. (3438-8.

Mogą być przyjęci 
zaraz

s t a r s z y  pan lub panowie s t u d e n c i  n 
w i k t  i  n a  p o m i e s z k a n ie .  Pol
jest wi Iki i jasny, z meblami. Wiadomo 
przy ul.cy S z l a k  pod Nr. 40 na drugi( 
piętrze, u có.ki po zmarłym kapitanie i 5®

■ ‘ (89 3-3)

zapłacę temu, który po użytku R ito le r®  woj 
d o  rasi I s ę h ó w  f la s z ,  p o  85 c . kiedyfe 
wiek bólu zębów dostanie, lub komu z ust cuchu 
będzie. Opakowanie 10 ent. osobno W i l h .  BI; 
sleffs S e f f e  „ E .  W i n k l e r "  w  W le d n l)  
tt.» B e g l e n t n g s g a s s e  41. (108-35

Tylko p r a w d z i w a  w Krakowie u E. Stool 
mara, aptek, i Józefa Klugera ul. Grodzka Nr. ( 
w Tarnowie u J. Streisenberga.

5 kilowy koszyk
p o m a r a ń c z  30—35 sztuk . złr. lj 
c y t r y n  40—45 „ . „ l-g<
w wyborowym najlepszym mesyńskim gt 
tunku punktualnie pocztą za zaliczką oelo. 
n e  i o p ł a t n i e .  Wszelkie inne owoce po. 
udniowe po c e n a c h  h u r to w n y c h .

Cenniki opłatnie. (2525-17-24)
R. Maiti w Tryeście.

“" W * ™ ® ™ ™ * ® *    .
Jeszcze do d. 1 lu teg-o  przyjmuje się prenumerata na n a ita ń s z e  §  

p o ls k ie  w y d a w n ic tw o , jakiem jest p o p u la r n e  w y d a n ie
DZIEŁ JULIUSZA SŁOWACKIEGO

m T r̂'0Tn . wYPZ0f*ł i zawiera lO  p o e m a tó w  i drtbae popzye.
Tom II. w y jd x ie  S lu teg 'o  i zawierać będzie: dramaty: M in d o w e , 
M a ry a  S tu a r t , o r a z  P o e m a  D a n ty s z h a , S e n  s r e b r n y  S a ­
lo m e i  i urywki t dnalezione p lematu P a n  T a d e u sz . D j tegoż tomu 

dołączony będzie ; orfret Słowackiego z fic-similetn. 
P r e n u m e r a ta  n a  c a ł e  5 to m ó w  w y n o s i  2  z ł r .  5 0  c. Pra­

gnący otrzymywać każdy tom pojedynczo pneztą dopłacają 7 5  c.
Skład główny w księgarn i K. BARTOSZEWICZA w Krakowie.

, Rynek, hotel Drezdeński.
—  We Lwowie można prenumerować u Seyfartha i Czajkowskiego, w Poznaniu 

I®  J- K. Żupaóskiego. Ł (261-2-3)

o l l a  p r o s z k i  S e l d l i c f e i e .
Tylkopraw-

TC* jeżeli na kaź- 
dej etykiecie 

pudełka wydrukowany jest 
orzeł i moja firma.

Od 30 lat zawsze z najlep­
szym skutkiem używane na 
wszelkiego rodzaju c h o -  

f  r o h y  ż itfa ill iH  i przeciw 
. , ; z w i c h n i ę i e m n t r a w i e ­

n i u  (brak apetytu, zatwar­
dzenie itp.) przeciw k o n -

-  - ----- g e s t io m  k r w i  i  c i e r -
p i e n io m  n e m o r o i a a l n y m .  Szczególnie zalecone osobom, zatrudnionym przy zajęciu 
siedzącem. Fałszywe w yroby  będą sądownie ścigane.

C e n a  z a p i e c z ę t o w a n e g o 'o r y g i n a l n e g o  p u d e ł k a  1  z ł r .  w . a .

. w c i e r a n i e  do skutecznego opatrywania gośćca, reumatyzmu, wszelkiego ro­
dzaju bólów członków i paraliżować, bólów głowy, uszów i zębów; fako k o m n r e f y  we 
wszelkich skaleczeniach i ranach, zapaleniach i wrzodach. W e w n ę t r z n i e  z woda zmie- 
szana w nagłej słabości, wymiotach, kolkach i rozwolnieniu. Flaszka ż dokładn opisem 80 c 

T y lk o  p r a w d z i w a ,  jeżeli każda flaszka zaopatrzona jest w p o d p is
i znak ochronny Jiolla.

0
LEJ TRANOWY M. KROHN~&~Co”

w flergen (w Norwegii'.
(>7(i „ T S i kiĈ i W ha.ndiU gatunków jedynie odpowiedni do leczni-czego ttzytfcn. F i a s z k a  m o p is e m  lexycSa k o s z t u j e  1  z ł r .  w .  u .

Czeionkami Drukarni * Czasuu

Główny skład wysyłek u A. M o l i ,  c. k. dostawcy nadwornego,
W i e d e ń ,  Tucklauben.

Uprasza, się P. T  Publiczność wyraźnie żądać preparatów MOLL A i li
tylko te p rzy m o w a ć , które, opatrzone są moją m arką ochronną i  podpisem.

, • ufrzyinują: w KRAKOWIE K. Wiszniewski apt., W. Redyk apt., F. Sobieraj-
ski aptek., Mikołaj Jawornicki kupiec i Stanisław Feintueh kupiec -  w BIAŁY A Reichert 
apt., E, Keler apt,   w BRODACH Ed. Liska apt. -  w DROHOBYCZU L D o b r z y S

hLINIAtNACHT‘m Ś o w v -A~M--nURAHUM0KA E- Boterat aPf— w JAROSŁA­WIU J, Rohm apt. - -  w LIMAN0WY A. Muller apt. — we LWOWIE J. Beiser ant S Ruc­
ker ap t, F. W. Królikowski ~  w NOWYM SĄCZU R Jakubowski apt W Filipek apt 
Kosterkiewicz wdowa — w NOWYM TARGU C. Laur — w PRZEMYŚLU F Nahlig apt — 
w PODGORZU S. Schlesinger — w RZESZOWIE J. Sehaiter i Spół — w SED71S70WTF
Jan Meżerski a p t . - ^  STAOT^AWOWffi Ą. Amirowicz V p t i  w" TARNOpS  R  W o
glem f ‘k A w rr '4 r 'iJ 4   ̂ 4T^.'AT’*elo^ rski’ Miilc,Qer i Sp, F. Leszczyński —W WAD! v iCACIl Ig. Brosig — w ZBARAZU Sussermann. ;157 a '

Do dzisiejszego Nrn dołącza się „W yciąg z głównego cennika 
pierwszej krajow ej fabryki c h e m ic z n o -k o s m e ty c z n e j

I b n a t o w i c z a  m agistra farmacyi i chemika sadowego we Lw ow ie__
filia w Krakowie, Sukiennice Nr. 20“ .

Odpowiedzialny raądca Drukarni J6*sf Ł a km ń sk i

lo
do
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